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K ra k ó w  li  listop ad a .
Tak sprzeczne i jasno odznaczone stron­

nictwa jakie posiada Francya, w chwilach 
pomyślności dla rządu przyczyniają się do 
jeszcze większego uwydatnienia jego siły.
Zawsze bowiem geniusz tego narodu z prze­
ciwieństw i sprzeczności, jakie w sobie mie­
ści, czerpie swoją olbrzymią żywotność i nie­
ustannie odradzającą się potęgę. Zarówno 
w sferze umysłowej jak i politycznej tarcie 
to opinii i stronnictw, krzepiło życie Fran­
cyi. Afirmacya, jakiegokolwiek stronnictwa 
lub systematu, tem więcei zyskiwała na sile, 
im bardziej przeciwne dążenia przedstawia­
ły się obok jako nieprodukcyjna negacya.
Drugie cesarstwo pojmowało też bardzo do­
brze ten korzystny wpływ gry stronnictw 
wzajemnie siebie osłabiających, zwłaszcza 
dopókąd mu szczęśliwe służyły okoliczno­
ści. Przyzuać należy, źe Napoleon III u- 
śmierzył potrójną opozycyę, jaką spotykały 
jego rządy i że zarówno legitymiści, jak 
orleaniści i republikanie zmuszeni byli trzy­
mać się stanowiska biernej tylko opozycyi.

Odkąd jednak zaczęły się mnożyć czarne 
punkta na horyzoncie polityki napoleoń­
skiej, już ta gra stronnictw przestała przy­
czyniać się do przewagi rządu, jako regu­
latora przeciwnych prądów. Właściwość to 
zresztą osobistych rządów, źe ich odpowie­
dzialność w chwilach niepowodzenia staje 
się surowszą niż rządów odpowiedzialnych 
wobec konstytucyi. Opozycya nieogranicza 
się na zwykłem votum nieufności wobec 
rządów osobistych, idzie ona dalej.

Nie dziwi nas też wcale, jeżeli duch stron 
nictw żywiej się rozbudził w obecnej chwili 
we Francyi. Stronnictwa te nie opuszczają 
wszelako swojego biernego stanowiska i o- 
graniczają się na ustawicznej afirmacyi swo­
ich zasad. Uznano tylko obecną chwilę za 
stosowną, aby uchwycić za tę pierwszą broń 
w walce stronnictw, jaką jest prasa. Ko­
rzystając z małych ustępstw na rzecz swo­
body prasy, podjęto w  dziennikach wytrwa­
łą kampanię, raczej podjazdową wojnę. Rzą­
dy osobiste: to pierwsza zasada, na jaką u- 
derzono. Tem łatwiejszy na tym punkcie 
atak, że już Francyę dwadzieścia lat od­
dziela od rządów parlamentarnych, które, 
jakie sobie zjednały wzięcie i uznanie, naj­
lepiej świadczył ich koniec. Niepotrzeba też 
dodawać, że organa orleanistowskie przo­
dują w tej kampanii przeciw zasadzie rzą­
dów osobistych.

Jeśli być może mowa o artyzmie w dzien­
nikarstwie, należą niezaprzeczenie wyciecz­
ki te do wzorów tej sztuki, wychodzące 
z pod pióra takiego Prevost Paradol lub 
John Lemoinne. Uczyćby się tam można, 
jak ironia odejmując z jednej strony szor­
stkość przydaje z drugiej jadu, jak zawsze 
przy bezwzględności krytyki szanowane tam 
są granice przyzwoitości godności i dobrego 
smaku o czem publicystyka innych krajów 
coraz częściej zapomina. Bezskuteczną się 
okazała odsiecz półurzędowyeh dzienników 
naprzeciw takich pocisków.. Czy to gdy 
Pays dął w surmy wojenne a równocześnie 
La France spokoiła giełdy i Europę, czy też
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kiedy oficyalnie ogłaszano tytuły dynasty 
napoleońskiej, lub świeżo wydane mapy po 
równawcze siliły się wykazać korzyści o 
becnego położenia Francyi; zawsze wobec 
takiego nacisku okazało się w rezultacie, że 
niebezpieczną i kompromitującą jest rzeczą 
używanie w polityce reklam nawet we Francyi 
tej klasycznej ojczyźnie reklamy; zwłaszcza 
zaś jeśli firma polityczna, na której korzyść 
używa się reklamy, w ostatnich czasach złe 
robiła interesa i doznała szwanku.

W rządach bowiem osobistych przeważnie 
chodzi o renomę firmy politycznej, bo wszy 
stko na tej firmie oparte. Niepowodzenia 
też imperyalizmu podnoszą we Francyi za­
sadę rządów odpowiedzialnych więcej niż 
tychże tradycya i praktyka, niezbyt odpo 
wiednia dla rzutnego organizmu francuskie­
go ducha. Lecz jeśli w rządach konstytu- 
cyjnych szukają organicznie rozwinięte spo­
łeczeństwa rzetelnej wolności, to od rządów 
osobistych domagają się prowadzone przez 
nie narody siły i wielkości. Rządy konsty­
tucyjne nie stanowią formy prowadzącej do 
twórczej polityki; w właściwem swem zna­
czeniu są one tylko wyrazem wielkiej har­
monii i dojrzałości niewymagającej już prze 
twarzania lub zmian, jeno unormowania dal­
szego organicznego rozwoju.

Nie ma normy do ocenienia rządów oso­
bistych, bo na indywidualnościach wsparte 
przedstawiają same wyjątki. To pewna, że 
one zapisują historyę do dziś dnia najwy- 
datniejszemi faktami, największemi sprze­
cznościami ; wielkie przeobrażenia i zmiany 
zarówno, jak wielkie błędy i zboczenia są 
dziełem rządów osobistych. Teoryi i doktry­
nie, całemu prądowi liberalnej opinii prącej 
do formy konstytucyjnej, oprzeć się tylko 
mogą rządy osobiste, zwłaszcza w takiej 
Francyi, jedynie z dowodami siły i przewa­
gi w ręku; tylko tytułem wielkości porwać 
zdołają opinię.

Tymczasem jakżeż rząd zakończył walkę 
z dziennikami opozycyjnemi? Przeciął ją  
Monitor przypominając, że nie wolno prasie 
rozbierać konstytucyi, a tem samem rozpra­
wiać o rządach osobistych. Najkrótszy to 
środek, lecz użyty za późno, bo już polemi­
ka doszła była do punktu, gdzie interwen- 
cya rządu uważaną być musiała za prze­
graną.
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— r. Jak  niedawno tema giełda nmiała w grze 
na spadek papierów ożyć mowy bar. Beusta 
w wydziale do spraw wojskowych, z którą tenże 
przyszedł w pomoc rządowi, aby przeprowadzić 
projekt rozbierany; tak teraz giełda eskontnje jaż 
zawczasu komentarze pokojowe i artykuły m ają­
ce się pojawić, skoro tylko otrzyma się pewność 
przyjęcia ustawy militarnej przez Radę państwa. 
Nie podobna wyobrazić sobie, jak  ogromne spe- 
kulacye w tycb dwóch przypadkach sobie prze­
ciwnych dokonano. Ale właśnie okoliczność ta 
powinnaby posłużyć za dowód, iż na prawdę nie 
przewidywano wojny, lecz sztucznie ją  roznie­
cono. Kto może zajrzeć za kulisy dyplomatyczne 
i giełdowe, ten dostrzeże ogromne aparaty, któ­

rych używano dla poruszenia obawy wojny ry­
chłej, a teraz zaczynają już te aparata uprzą­
tać, aby zrobić miejsce dla obrazu sielskiego, dla 
pokoju.

Doniesienia z Hiszpanii, bynajmniej, mimo pa 
zornie regularnego rozwoju wypadków, nie uspa­
kajają. Rozprzężenie stronnictw coraz jes t w ię­
ksze, tak iż nie zdziwiłbym się, gdyby lada dzień 
telegraf doniósł o wybuchu wojny domowej, za­
nim jeszcze przyjdzie do wyboru króla. Republi­
kanie coraz więcej zyskują stronników, bo oni je  
dni wiedzą do czego zmierzają, chociaż nie wi 
dzą, kto stoi za niemi. Mniemają, że są silni, gdyż si­
ły dodają im karliści i duchowieństwo wyższe, 
nieprzyjazne konstytucyónalizmowi. Republikanie 
mają tę wyższość przed innymi, że program ich 
jest jasny i krótki, tudzież mają tę pewność, 
iż w tej chwili Europa nie będzie im bróżdzić 
ani dyplomatycznie ani militarnie. Konstytucyona- 
liści znajdują się w kłopocie, bo kogo wybrać 
królem? W łonie tego stronnictwa panuje pozor­
ną tylko zgoda, która ustanie w chwili wyboru 
króla. Może ono tylko w wojsku pokładać nadzie­
ję. Dla tego rząd schlebia wojsku, rozdaje aw an­
se, gratifikacye. Ale jeżeli między dowódzcami 
niemasz zgody na kandydata, nie będzie jej tak 
że w wojsku, bo dotąd żadeu kandydat nie na' 
był takiej popularności, aby go można naznaczać 
z góry. Dzienniki nawet nie śmią otwarcie posta­
wić kandydatów i udają, źe nie chcą uprzedzać 
woli narodu. Ale jak  się wola ta ma skupić na 
jednego lub parę .współzawodników? czy zosta­
wione to będzie przypadkowemu rezultatowi, jak i 
wpłynie ze skrutynium ? Otóż w takiej chwili wy­
stąpienie alho republikanów albo jakiej części 
wojska sprowadzić może wybuch zatargów a na 
wet wojny domowej.
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Q  Ja t miesiąc upłynął, odkąd wielki wydział, 
wybrany przez sejm węgierski dla wypracowania 
ustawy o narodowościach, ukończył swe czynno­
ści, a pomimo to walka trwa wciąż w pojedyń- 
czych sekcyacb, i nie zgodzono się jeszcze na 
przyjęcie projektu ustawy podług wniosku wy­
działu za podstawę rozpraw szczegółowych. Naj­
znakomitsi mężowie wszelkich odcieni, rozdzieleai 
po sekcyach nie mogą zbijać zarzutów opozycyj­
nych, podniesionych to przez Rumunów, to przez 
Sasów siedmiogrodzkich. Codziennie pracują na 
posiedzeniach sekcyjnych przy drzwiach zamknię­
tych, codziennie toczą się obrady w klubie Dea- 
Łistów, a prztcież sprawa narodowości ani o krok 
nie postąpiła naprzód. Nawet najnowsze zmiany, 
uskutecznione przez samego Deaka, a mające 
głównie na celu ściślejsze określenie równoupra­
wnienia narodowości i dozwalające używania roz­
maitych języków i narzeczy w sprawach sądo­
wych pierwszej instancyi, nie wywołały powsze­
chnego zadowolenia, a zatargi w sekcyach trwają 
dalej. Zamierzono już ustawę tę pozostawić nie- 
załatwioną w bieżącej kadencyi i trzymać się 
w tym względzie dotychczasowych przepisów, 
miasto utworzeuia nowej ustawy, podburzającej 
namiętności narodowe. Lecz zapatrywanie to po­
zostało w mniejszości, a większość sejmu pragnie 
koniecznie rozwiązać tę sprawę przed zgaśnię­
ciem mandatów poselskich, co, jak  wiadomo, na­
stąpi już d. 10 grudnia. Odezwanie się jenerała 
Tirra, który w sporach o narodowości jest po­
wagą, wyświeciło cokolwiek sytuacyę; woła on: 
Dajcie narodowościom, co się narodowościom, a 
Węgrom, co się Węgrom należy. Titrr bardzo 
słusznie powiada: „ff każdem państwie i jego
administracyi rozróżnić trzeba: 1) powszechność, 
laństwo i 2) indywidualność (komitaty, gminy i 

osoby). W Węgrzech Węgrzy stanowią większość 
względną; nikt więc tego za zła brać nie może, 
że ważniejsze sprawy publiczne w tym języku 
załatwiane zostają. Lecz władze komitatowe i 
gminne powinny znać rozmaite języki dotyczącej 
części kraju i urządzić w ten sposób admiuistra- 
cyę, aby żadna narodowość nie uzyskała prze­

wagi nad drugą; każdy więc odbierać musi roz 
porządzenia i polecenia w języku ojczystym, a 
tak samo trzeba mu koniecznie zostawić wolność 
używania tegoż języka w sprawach sądowych 
pierwszej instancyi". Tego właśnie brakuje pro­
jektowi wydziału, z wyjątkiem ostatniego punktu, 
wprowadzonego dopiero w skutek poprawki D ea­
ka. Gdyby ustawa o narodowościach była wy­
pracowaną w duchu TUrra, natenczas możnaby 
śmiało przejść do porządku dziennego nad prze- 
sadnemi żądaniami Mileticza i jego towarzyszy. 

Jak  już wiecie, lewica postanowiła wystąpić z 
Delegacyi w razie odrzucenia wniosku Gbyczego 
względem zmiany nazwy „ministerstwo państwa" 
na „ministerstwo wspólne". Gbyczy domaga się 
wykonania przepisów X II artykułu ustawy z r. 
1867, tj. urzeczywistnienia zupełnej równorzęduo- 
ści; w przeciwnym bowiem razie uważa udzia: 
posłów węgierskich w Delegacyi za niemożebny. 
Zdaniem lewicy przekroczono już artykuł ten na 
początku tego roku, kiedy ministrowie wspólni 
przyjęli nazwę „ministrowie państwa" niezgodną 
z ustawami i niepodległością Węgier. Na interpe- 
lacyę w tej mierze jeszcze przed kilkoma miesią­
cami wniesioną przyrzekł prezes ministrów, że 
kwe8tya o tytuły wkrótce odpowiednie znajdzie 
rozwiązanie, co się atoli po dziś dzień niestało; 
to właśnie wywołało wniosek i uchwałę lewicy. 
Jedno i drugie lewica aż do ostatniej chwili za­
chowała w tajemnicy, tak, że Deakistów jej wy­
stąpienie w me małe wprowadziło zdziwienie. Już 
onegdaj miała się rozpocząć dyskusya nad 
wnioskiem lewicy lecz dopiero dziś przyjdzie 
on pod obrady. Stronnictwo Deaka zebrało się 
naprędce na posiedzenie i w odbytej późnym wie 
czorem konferencyi Deakiści postanowili przejść 
do porządku dziennego nad nieuzasadnionym wnio­
skiem mniejszości. Jak  słychać w kołach dobrze 
poinformowanych, spodziewać się należy wkrótce 
rozporządzenia królewskiego, które raz na zawsze 
zakończy ten spór o nazwy.
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8 Ogłoszenie trzech map i systematycznie po­
kojowy język organów rządowych, jest tylko m a­
newrem niczem więcej. Tymczasem wszystko co 
trudni się polityką we Francyi, spogląda z wytę­
żeniem na Wiedeń i oczekuje reorgauizacyi armii 
austryaekiej, jak  gdyby uchwalenie jej postawiło 
odrazu Aastryę w możności wyprowadzenia w po­
le 800.000 ludzi. Przeciw uzbrojeniu Austryi a r­
mii przemawia Times i niektóre dzienniki opozy­
cyjne francusk ie . Dzienniki paryskie ujrzały w 
mowie króla Pruskiego teraźniejszość a nie przy­
szłość; ujrzały nadto zupełne zapomnienie trakta 
tu prażskiego. W artykule Journal de S t Peters 
bourg znaleziono coś więcej, bo czyhanie na nie­
podległość Rzymu. Według lndćpendance mapy 
wzmiankowane były nakreślone r. 1867 pod wpły­
wem ks. Napoleona. Dwór Palais Royal przeczy 
temu, i sądzę że słusznie; pozory jednak są prze­
ciw niemu. Ks. Napoleon był zawsze za wzniece­
niem wojny od Wschodu, za oszczędzaniem Prus, 
w przekonaniu, że one kiedyś staną po stronie 
Francyi. Mówią, że ks. Napoleon nie wskórał nic 
w Londynie, skąd onegdaj powrócił. Od paru ty­
godni lord Lyons, ks. Metternich i Dżemil pasza 
obradują u margr. Moustier nad sprawą rumuń­
ską; ale lord Lyons odpiera wszystkie wykonaw­
cze projekta, a królowa Wiktorya swata ks. Ka­
rola z księżniczką duńską. Tylko Rosya, która nie 
jest za dynastyą rumuńską, sprzeciwia się temu 
małżeństwu. Margr. Moustier widzi się zmuszonym 
ograniczać swe reklamaeye do osoby ministra 
p. Bratiano. Ambasada turecka widzi ciągle bli­
ską kampanię wschodnią.

Wrócił tu z Niemiec poseł włoski p. Nigra. 
Dzienniki rządowe przeczą, aby między Francyą 
a Włochami prowadziły się układy o Rzym. Od 
niejakiego czasu w yrażają się one bardzo katoli­
cko, i powstają na burzenie kościoiów w Hiszpa­
nii. Nie wierzyłem nigdy i dotąd nie wierzę w o- 
puszczenie przez Francyę sprawy rzymskiej, ale
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Obojętność do utworów poezyi. — Anglicy i Tennyson. — 
„Z ubiegłych lat.",— Natan Lessynga.

Przez długi czas była u nas w modzie poe 
zyja — poetyzowano i historyę i politykę i religię 
i wszystko co potrzeba i niepotrzeba; potem na­
stała powieść, i znowu wszystko przybierało tę 
romansową formę; teraz już nie wiem jaki ro­
dzaj prym trzym a: być może, że panują wszy­
stkie, czyli, żen ie panuje żaden. Jeżeli to nie jest 
znamieniem zobojętnienia i otrętwiałości, byłoby 
niejako wskazówką, że tylko to ma nznanie co 
dobre, doskonałe, noszące piętno talentu i orygi­
nalności, bez względu ‘w jakiej przedstawia się 
formie. Gdyby tak było rzeczywiście, przypu- 
szczaćby można ogromny postęp w czytelnikach 
mająeych tak wytrawne i ustalone zdanie. Że zaś 
to przyp ieczen ie  wydaje się być nieco zuchwa- 
tem na widok tylu ramot, połykanych bez skrzy­
wienia się a wyższych utworów przethodząeycb 
bez wrażenia — a zatem prędzej wypadałoby 
Widzieć w tem symptom zobojętnienia wyrażający 
się w tej formułce: „Czy źle, czy dobrze pisze­
cie, mało to nas obchodzi — praktyka życia to 
grunt." Prawda! za złe mieć tego niemożna, że 
chcemy być praktycznymi. Z tem wszystkim naj- 
zacieklej8za praktyka nie obchodzi się bez umy-

po wyborach i w razie wojny z Prusami, F ran­
cya wejdzie z Włochami w układy, o których w 
ostatnim liście pisałem. Biskup Dupanloup wyda 
dzieło o niebezpieczeństwie grożącem katolicyzmo­
wi w Europie.

Z Hiszpanii nie nadeszło jeszcze nic nowego, 
tylko chęć oddzielenia się Kuby staje się wido­
czną. Ma być w tem ręka Stanów Zjednoczonych. 
Rząd tymczasowy posyła tam wojsko i jen. Dulce. 
Dzienniki piszą dopiero teraz o kandydaturze do 
tronu ks. Leopolda Hohenzollerna, zięcia Dom 
Ferdynanda Portugalskiego. Francya idzie dwoistą 
drogą w sprawie korony Hiszpańskiej: za grani­
cą i w obawie kandydatów wyraźnie niebezpie­
cznych skłania się na księcia Aosta, ale w kra­
ju sieje zręcznie niechęć do obcych, w nadziei, 
że na tem skorzysta ks. Asturyi lub Don Carlos. 
W ostatnim punkcie p. Mercier oddaje wielkie za­
sługi. Rząd tymczasowy, który jes t za dynastyą 
zagraniczną, zapewnia, że nie myśli wynieść na 
tron kandydata przeciwnego czy to Francyi czy 
Anglii. Żąda on, aby Francya i Anglia zniosły się 
z sobą i zgodziły. W tym to celu głównie udał 
się ks. Napoleon do Londynu. Jen. Serrano i Dulce 
zaprzeczyli, aby sprzyjali ks. Montpensier. Izabe­
la przybyła wczoraj do Paryża i stanęła w paw i­
lonie Roban.

Mówią o zbierania przez Francyą znacznej flo­
ty w Brescie.

Wybór jen. Granta na prezydenta Stanów Zje­
dnoczonych znaczy tyle co zwycięstwo centraliza- 
cyi nad federalizmem. Rząd francuski lękając się 
możebnych następstw tego zwycięstwa, każe gło­
sić swym dziennikom, że jen. Grant został wybra­
ny nie jako człowiek partyi, lecz jako mąż naro­
dowy.

Hr. Goltz opuści Paryż dopiero za parę tygodni, 
Cesarstwo hawią w Compiógne i tam zbierają 

się rady ministrów. Ci co wzięli udział w manife- 
stacyach nad grobami Cavaignaca i Baudina, zo­
stali zapozwani przed sąd. Avenir National i R e­
veil ogłosiły składkę na grób dla Baudina, i na 
czele listy zapisał się p. Prevost Pars doi, powier­
nik T h ie la . Minister Pinard zajmuje się wybo­
rami. Nie jest on za systemem ks. Persigay, któ­
ry szukał wszędzie imperyalistów; jest on zdania, 
że w chwili podnoszenia się demagogii i doktryn 
an tispó łecznych  należy szukać przedewszystkiem 
udzi porządku. Dlatego to nie myśli sprzeciwiać 

się kandydaturze syna i zięcia Guizota.
Czytuję w Czasie skargi na zepsucia, które wy­

radzają się w szynkach i galicyjskich. Francya u- 
suuęła u siebie zdawna to nieszczęście za pomocą 
dobrych środków policyjnych. Tu nikt nie może 
trzymać szynka, jeżeli nie daje rękojmi moralno­
ści, i jeżeli nie otrzymał na to pozwolenia pod 
warunkami dobrze opisanemi. Szynkarz sprzeda­
jący napój pijanemu lub niezamykający sklepu o 
oznaczonej godzinie, szynkarz nadto tolerujący złe 
obyczaje, zgiełki lub dopuszczający się exploata- 
cyi ludzi, traci pozwolenie i szynk jego jest na­
tychmiast zamykany. Tym to sposobem szynkarze 
rraucuscy są, z własnego interesn, pierwszymi 
stróżami porządku. W tym przedmiocie policya 
francuska jest nadzwyczajnie surową.
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Wycieczka Ojca Świętego do Civitavecchia by­
ła głównie i niemal jedynie spowodowana chęcią 
pobłogosławienia francuskich zastępów, które tak 
wielkie usługi oddały władzy doczesnćj w upły- 
aionym roku, zanim toż wojsko wróci do ojczy­
zny, jak to coraz prawdopodobniejszem się staje. 
Skoro Papież wysiadł z wagonu, zaraz przemówił 
do jenerała Dumont nim nawet inne osoby przy­
witał, i rzekł mu: — Oto przyjeżdżam umyślnie 
dla dotrzymania słow a, jakie dałem oddawna 
wojsku francuskiemu. Póżaićj gdy jenerał przed­
stawiał mu na pokojach pałacu delegata wszyst­
kich oficerów okupacyjnego korpusu, Ojciec Świę­
ty odezwał się doń w te słowa:

„Dziękuje ci jenerale, za] uczucia, które mi wy­
rażasz, pewnym będąc, iż nie masz ich tylko na

słowej strawy, a nawet bez poezyi, choćby tylko 
dla samej odmiany. ,

Najpraktyczniejszy naród na świecie — Angli­
cy, a jaką  to oni mają cześć dla swojej literatu 
ry ! Po generacyi Byronów i Walterskotów i u 
nich nie roją się jeniusze; ale ci poeci i autorowie, 
co uchodzą za pierwszorzędnych, zostają w cią­
głym stosunku z narodem, który nietylko nimi się 
interesuje, ale dumnym jest, ilekroć obdarzą go 
jakim  nowym płodem.

Nikłby nie uwierzył, żeby praktyczny John Buli 
zdolnym był tak lubić poezyę, jak  ją  lubi. Nie 
dawno temu Teunyson, ich poeta laureatm  zapo 
wiedział nowy poem at: Lukrecyusz, Z jakąż to 
gorączką oczekiwały wyspy Wielkiej Brytanii i 
kolonie wszech części świata na ukazanie się te­
go zjawiska! Lukrecyusz rzymski poeta i epiku­
rejczyk co może mieć tak bardzo wspólnego z dzi- 
8iejszemi wyobrażeniami i dążnościami, żeby mógł 
obudzać tyle zapału?

Odpowiedź trudna — dość, że wszystko paliło 
się do Lukrecyusza.

Zjawił się nakoniec ośmioset wierszowy poe­
mat — który twórcy swemu przyniósł 10 tysięcy 
funtów czystego zysku — zjawił się długi mono­
log, mający być wiernem odbiciem się tych myśli 
i uczuć poety, jakiemi zwalczyć chce dzisiejszą 
tendencyę epikurejską marzącą o ziemskim raju.

Rzymski Lukrecyusz kończy samobójstwem — 
spółeczeństwo hołdujące bożyszczu Epikura także 
oa tem skończyć powinno.

Oto główna myśl poematu, który mimo tak go 
rącego przyjęcia me może się mierzyć ani z F au ­
stem, ani z Manfredem, ani nawet w odmalowa­
niu umysłowego pomięszania stanąć na równi 
z Hamletem lub Learem.

Nie idzie tu wszakże 0 to, jak  się udał Lukre-

cynsz, ale o ten zmysł do poezyi, jakiego Anglicy 
nie stracili choć uchodzą za najpraktyczniejszych 
na świecie. Dumni z wszystkiego, czem są i co 
mają, umieją dbać i o płody fantazyi, wiedząc 
z p rak ty k i— że tylko obojętność jest prawdzi­
wym zabójcą, entuzyazm twórcą.

U nas praktyka nie doszła jeszcze do tego po­
jęcia. W materyalnych gonitwach łatwo wyrze­
kamy się duchowych zdobyczy.

Od iluż to lat nie pokazał się żaden z tych poe­
tycznych utworów, coby wstrząsał duszami, jak  nie 
g d y ś . . .

Umilkły lutnie z braku słuchaczów ... Obo­
jętność zabija.

Jeżeli kiedy niekiedy co błyśnie — to na chwilę, 
aby się pogrążyć w przepaść zapomnienia. Może 
też niejeden z takich lirycznych zbiorków cicho 
przychodzących na świat, zasługuje przecież żeby 
go dłużej zatrzymać, choćby dla tego, że przy­
chodzi z wróżbą talentu, z zadatkiem przyszłości. 
Kwiatków tych naturalnych, spłodzonych tchem wio­
sny, najczęściej trzeba, tak jak  fiołka zgubionego 
w wysokich trawach i chwastach, szukać w steku 
sztucznych kwiatków, które takim napawają n ie­
smakiem, że się wyrzekasz szukania.

Nic bardziej jak  rzemiosło nie dyskredytuje isto­
tnego talentu i natchnienia. Czyż zobojętnienie dla 
poezyi nie wynikło czasem z jej rzemieślnictwa?

Kiedyż to świetniejsze składano rymy, kiedy 
ekspensowano tyle brylantów (rautów) i tyle nl- 
tramariny i karminu co dziś? Cóż potem, jeżeli 
kosztowności te leżą na płytkim grancie! Płaskość 
pomysłu choćby jak  przepysznie wyillustrowana, 
zawsze pozostanie płaskością, choć z razu olśni 
oczy pospolitej rzeszy...

L pewnym rodzajem niedowierzania otworzy­
łem nie wielki zbiorek wierszy pod tytułem : Z  u

biegłych dni drukowany w Poznaniu.
Po przeczytaniu kilku strofek doznałem tego 

wrażenia, które budzi ciekawość. Tu jest coś, tu 
coś być musi? Woń jakaś... Fiołek także zdradza 
się wonią.

I przebiegłem od początku do końca cały zbio­
rek tych liryków grających wszystkiemi tonami 
miłości: Kochanka, ojczyzna, natura, marzenie i rze
czywistość, rycerski zapał i rozczarowanie__
Wprawdzie na temat ten tyle gęśli już grało, i 
jeszcze grać będzie do końca św iata— ale gra grze 
nierówna.

Jest coś w wyrzuconej ze serca piosence, co 
czaruje, jak  głos ładnej kobiety...

Poeta kocha się w melodyacb gminnych, w dum­
kach Ukraiuy, czuć to w jego formie, w polocie 
jego myśli. Kilka w tym rodzaju, jak  Dumka wio- 
Sniana, Wiosenna noc, Rozczarowanie mają wie­
le łatwości i wdzięku, choć nie przynoszą nic 
nowego.

Inne liryki, przypominające rodzaj Heinego, są 
więcej treściwe, jak między innemi te trzy  zwrot 
ki tak wdzięczne:

Gdybyś ty była lilii kielichem 
Jabym motylkiem być chciał:

I w dzień wiosenny z westchnieniem cichem 
Rosę z twych ustek ssał.

Gdybyś ty była gwiazdą w błękicie,
Słowikiem tulić się w krzew,

I o poranym chciałbym ci świcie 
Wciąż nucić rzewny śpiew.

Gdybyś ty była leśną kaliną,
Strumykiem twe stopy myć —

Lecz że cię zowię moją jedyną 
Dla ciebie tylko żyć.

W kilku wojennych hymnach jest dużo pory­
wającego zapała — widać, że nie na zimno i bez 
przyczyny pisane; a ta strofka przypomina ryce­
rzy barskich:

Naszym sztandarem obraz z Jasnej Góry 
W szkarłatnym polu — to nasza Królowa:
Po drugiej stronie orzeł srebrnopióry 

Zwycięski wśród pól Grochowa.—

Miody lutnista, jak  widać, doznał już gorzkich 
w życiu zawodów: ironia nie jest mu obcą, i 
można powiedzieć, że bronią tą obosieczną lepiej 
włada, niż gdy się bawi w trubadura. Wierszyk
do Wieszczów i  wierszokletów napisany w tym to­
nie — w yborny:

Bracia po lutni! pieśniowi rycerze 
Na polach uczuć nędzny żywot wleczem 
I  piórem dzielniej walczym, niżli mieczem, 
Łzy z kałam arza lejem po papierze.

T r a g i -komedyo życia! śmiech mię bierze  
Jak  się ku tobie wszystkie w ieszcze chylą:  
Każden z w as szalał za swoją Marylą,
A jak ją  k ochał— zwłaszcza na papierze.

Och! i my wszyscy żyjem w dobrej wierze, 
Cierpim jak  T anta l— kochamy tak czule!
Ów sześć Elegij wyrył na bibule —
W łeb sobie paloął —  szczęściem  na papierze—

Bracia po lutni! O! wyznajmy szczerze! 
Wszyscy, od wieszcza aż do rymoklety:
„My rządzim światem a nami kobiety! “ 
Niestety! zawsze tylko na papierze...
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ustach, lecz że wprost z serca pochodzą. Broniąc 
Stolicy Swiętój Fraucya broni sprawiedliwości, 
honorn i prawdy, a broniąc tych zasad samćj sie­
bie broni i sobie samćj cześć wyrządza.

„Wiem, w jakim stanie świat się dziś znajdu­
je: widać na nim ładzi niepew nych, niemogą- 
cycb się zdobyć na energiczne działanie, a z dra- 
gićj strony spostrzega się złych i przewrotnych, 
którzy radziby wszystko zniszczyć i zrównać z 
ziemią. Błagam Boga, aby adzielił pierwszym  
światła i mocy, drogim zaś skruchy, albowiem 
jeśli się nie nawrócą będą ukarani.

„Cierpliwość boska ma swoje granice; jeżeli 
więc nie chcą się opamiętać a on skarać ich po­
stanowił, ja jako Papież powiadam: Niech ich 
skarze! Pora już bowiem doprawdy, aby świat 
wrócił w kluby porządku i powinności.

„Co zaś do was waleczni obrońcy nasi, błogo­
sławię was, a z wami błogosławię przyjaciół w a­
szych i krewnych, wojsko i Francyą całą. Błogo­
sławię też rodzinę cesarską, Cesarza, cesarzowę, 
cesarzewicza, i życzę, aby to błogosławieństwo 
rozpędziło chmury nagromadzone na politycznym 
widnokręgu

Najdziwaczniejsze zreBztą obiegały pogłoski, i 
utrzymywano tutaj, że Papież widział się w Civi­
tavecchia z Cesarzem Napoleonem incognito tam 
przybyłym. Takie pogłoski nie zasługują na po­
ważne zaprzeczenie; dość wszakże powiedzieć, 
iż Ojciec Święty przez pięć godzin pobytu swego 
w pomienionem mieście z nikim na osobności nie 
mówił i nnikał nawet rozmowy sam na sam z je 
nerałem Oumont gdy ten mu towarzyszył na no 
wą przystań, którą oglądał. Przyjmując ciało za 
granicznych konsulów, wyrzekł kilka słów nader 
znaczących, bo gdy siedzącego na tronie w posłu 
chaloćj sali panie, rzymskie i cudzoziemskie ob 
stąpiły zewsząd i cisnęły się do ucałowania stóp 
jego, tak, iż od ich ciżby Btopnie tronu na prędce 
sporządzane trzeszczć zaczęły pod kobiercem, a 
nawet siedzenie papieskie silnego wstrząśnienia 
doznało, Pius IX zwracająo się ku strwożonym ko­
bietom rzekł do nieb: „— Bądźcie spokojne, tron 
papieski się chwieje, ale Papież nie upada!"

Ostatniego dnia października przypłynął do Ci 
vitavecchia na parowca „le Phónix“ nowy amba­
sador francuski margrabia Banneville. Załoga 
przyjmowała go z nadzwyczajnemi honorami, bi­
to z dział na morza i w warowni. Zjadłszy śnia­
danie z jenerałem Damont ambasador puścił się 
z nim razem do Rzymu, gdzie ku wieczorowi 
przybył. Nazajutrz zaś w niedzielę odwiedził kar­
dynała Antonellego, z którym miał rozmowę trwa 
jącą półtorćj godziny. Mówią, że tą razą Francya 
ma zamiar skłonienia bądź co bądź Papieża do 
warunków nowego modus vivendi, który ułożony 
został między nią i Włochami a którego protokół 
zawieziony był dla ratyfikacyi do Paryża przez 
p. Barbolani jeneralnego sekretarza ministerstwa 
spraw zagranicznych we Włoszech. Podobnaż ra- 
tyfikacya nastąpić miała przed dwoma dniami we 
Floreuoyi. W dobrze uwiadomionych zwykle ko­
łach nie przestają także mówić o proponowanem 
niby przez Francyą odstąpienia prowincyi Frosi- 
none i Velletri Włochom, niewiadomo dobrze czy 
na własność czyli też tylko na wojskową oaupa- 
cyą. Wytrwałość, z jaką ta mało prawdopodobna 
na pozór nowina jest powtarzana zasługuje na u 
wagę.

W szystkie dzienniki zajmują się przypadkiem  
wice-rektora szkockiego kolegium czyli semina- 
rynm w Rzymie, księdza Jakóba Campbell. Znaj­
dował się on wraz z uczniami w willi tego za­
możnego zakłada położonćj między Grottsferrata 
a Marino, i zastępował chwilowo bawiącego w 
Rzymie rektora ks. Aleksandra Grant. Właśnie 
całe zgromadzenie siedziało przy wieczerzy w re­
fektarza, gdy we drzwiach stojących otworem 
przez nieostrożność zjawiło się znienacka sześciu 
rozbójników uzbrojonych od stóp do głów i py­
tających o rektora. Powiedziano im, że jest nieo- 
becoym; w takim razie zażądali jego zastępcy.
Ks. Campbell lubo mocno strwożony, nie utracił 
jednak przytomności umysłu i zapytał czego chcą. 
Odpowiedzieli, iż wieozerzy i póltrzeoia tysiąca 
szkudów. Wice rektor ofiarował im chętnie potra­
wy i wino, które pospiesznie do torb pochowali 
nic uczniom nie zostawiając; dodał WBzakże, iż 
pieniędzy dać im nie może, bo ich nie ma. Sły­
sząc to, rozkazali mu iść za sobą. Ks. Campbell 
wzbraniał się zrazu, ale gdy przyszło do otwar­
tego mocowania się ze zbójcami, sami uczniowie 
poradzili mu, by zaprzestał oporu. Musiał tedy 
rad nie rad iść za bandą, która uprowadziła tak­
ie  parobka domowego zwanego Salvatore Ben- 
venga. Ten jednak wrócił po północy z listem 
wice-rektora do rektora z lasu la Fajola pisanym, 
a w którym ks. Campbell zaklinał, by nazajutrz 
przed nocą przysłano przez tegoż parobka dwa 
tysiące szkudów, bo inaczćj zginie. Atoli rektor

wróciwszy tegoż wieczora, nie chciał wcale usłu 
chać tćj prośby i dał znać telegrafem do Rzymu, 
gdzie p. Odo Russell od kilku dni przybyły z Angl i 
poruszył też gorliwie wszystkie władze ku obro­
nie ziomka. Wysłano natychmiast liczne oddziały 
żandarmeryi i legionu ze stolioy, część wielkiego 
tego lasu, gdzie mniemano, źe się więzień znaj­
dował, otoczoną zewsząd została; ale podczas gdy 
gęstwinę zwidzano we wszystkich kierunkach a 
dzień już upływał na bezowocnych poszukiwa­
niach, ks. Campbell pojawił się nagle w willi ku 
wieczorowi, opowiadając, że podczas gdy go roz­
bójnicy w zaroślach trzymali, ujrzeli przez drze­
wa ciągnące wojsko; a to ich takim strachem na­
pełniło, iż zakładnika swego puścili wolno, by w 
pospieszną wyruszyć ucieczkę, a ks. Campbell nie 
stracił nawet zegarka, złotćj tabakierki i sakiew  
ki dość sporo naładowanćj.

Rada szkolna krajowa powzięła dnia 7go listo­
pada następujące uchwały:

Potwierdzenie wybranego przez reprezentacyę 
miasta Jasła dyrektora tamecznego gimnazyum p 
K a r p i ń s k i e g o ;  zatwierdzenie na posadzie nau 
czyciela gimnazyum w Rzeszowie, p. R y p l a  z ty­
tułem profesora; nadanie posad zastępców nau­
czycielskich przy gimnazyach: p. Walentemu Ko- 
z i o ł o w i  w Tarnowie, p. Janowi W e r h r a d z -  
k i e m u  w Drohobyczy, p. Wawrzyńcowi M i e j ­
s k i e m u  w Nowym Sączu; przeniesienie p. Pa l -  
m a r i n a  nauczyciela gimnazyum w Samborze, do 
gimnazyum w Nowym Sączu; p. Mirosław Su  
c h o c k i  otrzymuje pozwolenie udzielania nauki 
stenografii w gimnazyach krakowskich.

W i e d e ń  10 listopada. Poniedziałkowe posie­
dzenie izby wyższej Rady państwa ograniczało 
się prawie wyłącznie do samych wyborów. Hr. 
Oktawian K i n s k y  złożył mandat do Delegacyi; 
w miejsce jego wybrano p. Z a h o n y e g o .  W sku­
tek oznajmienia p. S c h m e r l i n g a ,  przewodni­
czącego wydziała do ustaw małżeńskich, że człon­
kowie wydziału nie chodzą na posiedzenia, izba 
widziała się zmuszoną wybrać nowy wydział i 
poruczyć mu wypracowanie sprawozdania o m ał­
żeństwach mięszanycb i|usiłowaniacb pojednawczych 
przed rozdziałem małżeństwa. W skład wydziału 
tego w chodzą: hr. FUrstenberg, hr. Hartig, Kara­
jan, baron Kranss, hr. Meran, hr. Morzin, Mi- 
klosich, Rosenfeld i Schmerling. Ustawa o stanie 
wyjątkowym, przez izbę niższą już uchwalona, tak­
że osobnemu wydziałowi przekazaną została; w y­
brani zostali: br. Ghorińsky, hr. FUnfkirchen, hr. 
Hartig, baron Kraus, jenerał Hauslab, Mi klosich, 
Schmerling, Szymonowicz i baron Wilczek. Do 
rozpraw przyszło tylko nad ustawą o zmianie sta­
tutów banku narodowego; izba przyjęła projekt 
rządowy bez zmiany. Sprawozdawca p. S c b m e r- 
l i n g  wykazał potrzebę uchwalenia rezolucyi ze 
strony obu izb Rady państwa, z wyrażonem w 
niej żądaniem, aby dług bankowy, 80 milionów 
wynoszący, koniecznie uznanym został za dług 
wspólny, ciążący zarówno na skarbie węgierskim, 
jak i austryackim. Izba wyższa atoli na podobną 
rezolucyę odważyć się nie chciała.

—  Pismo odręczne N. Pana J odraczająoe o- 
twarcie Delegacyi z dnia 12 na dzień 16 b. m 
brzmi:

Kochany bar. B e u s t ! Z wyłuszczonycb mi po­
wodów widzę się spowodowanym, stosownie do 
wniosku Twojego, dzień zwołania obu Delegacy, 
załączonemi w odpisie listami odręcznemi odło 
żyć na d. 16 bistopada 1868.

Godóllfi 8 listopada 1868.
Franciszek Jó ze f w. r.
Beust w. r.

Podobne dwa pisma N. Pan wystosował do 
obu prezesów ministrów, hr. T a  a f f  e g  o i hr 
A n d r a 8 s e g o .

—- O ostatniem posiedzeniu izby niższej sejmu 
węgierskiego pisze nam korespondent nasz pe 
szteński, co następuje:

P e s z t  9 listopada.
Q  W niosek G h y c z e g o  i towarzyszy upadł 

na posiedzenia dzisiejszem. Po pięciogodzinnej 
żwawej dy8kusyi przystąpiono do głosowania i 
przyjęto wniosek przeciwny D e a k a  o „przejście 
do porządku dziennego." Sposób prowadzenia roz­
praw ze strony Deakiatów, szorstkość, z jaką pre­
zes ministrów hr. A n d r a s s y  wystąpił przeciw 
przywódzcy lewicy T i s z y ,  widoczne usiłowania 
ze strony Deakistów, aby wniosek G h y c z e g o  
w ogóle okryć śmiesznością, całe to postępowanie 
nie może wyjść na dobre naszej większości sej­
mowej, przypuściwszy nawet, że lewica nie w y­
kona zamiaru sw ego i pozostanie nadal w Dele­
gacyi, o czem wszelakoż wątpimy. Lewica świa­

domą była doniosłości wniosku, przez się posta­
wionego. Lubo to na pozór rzecz małoważna, czy 
ministrowie nazywać się mają „ministrami wspól­
nymi", czy „ministrami państwa", lubo zmiana 
ta dla inteligencyi jest obojętną, przecież kwe- 
stya tytułowa może się stać znaczącym czynni­
kiem agitacyj przy nadchodzących wyborach, 
gdzie występują masy ludowe, które podobnemi 
popularnemi sprawami najłatwiej podburzać możaa. 
Wiedziała lewica, co czyni, a reprezentant jej p. 
G h y c z y  wniosek swój ułożył w ten sposób, aby 
go przedewszystkiem lud zrozumiał. Ministrowie 
wspólni —  rzekł on ■— mienią się wobec zagra­
nicy „ministrami państwa", a wobec Węgrów są 
oni „ministrami wspólnymi". Jakiż ztąd wniosek? 
Ministrowie uznają wprawdzie równorzędność Au- 
stryi i Węgier, lecz zagranica przez „ministerstwo 
państwa", zawsze rozumie ministrów państwa, 
monarchii j e d n o l i t e j ,  a to być nie może i nie 
powinno, jeżeli W ęgry rzeczywiście mają istnieć 
jako samodzielne państwo obok Austryi. Tytuł ten 
jest niebezpiecznym dla Węgier, a usunąć go jest 
obowiązkiem reprezentacyi krajowej. Lubo Ghy­
czy właściwych następstw owej samodzielności 
i niepodległości Węgier nie nazwał po swojem  
imieniu, przecież będzie on zrozumianym a mowa 
jego znajdzie w kraju silny odgłos. Jeżeli lewica 
nadto rzeczywiście wystąpi z Delegacyi, jak to 
zapowiedziała a nawet taką powzięła uchwałę, 
całe to intermezzo Deakistom ogromnie się da we 
znaki, czego się tutaj najbardziej obawiają.

Aby wam dać próbkę o toku rozpraw ze stro 
oy Deakistów, chciałbym tylko podnieść następu 
jący szczegół. T i s z a  w odpowiedzi swej na mo­
wę D e a k a ,  który dowiódł błahości kwesty i ty­
tułowej, rzekł, że już raz otrzymał odpowiedź, że 
ministrowie wspólni także w stosunkach dyplo­
matycznych nazwę tę zatrzymają, lecz od tego 
czasu upłynęło 6 miesięcy, on wraz z stronnictwem 
swojem czekał i czekał a ciągle jeszcze ministro­
wie wspólni mienią się ministrami państwa. Na 
to zawołał hr. A n d r a s s y :  „A więc kiedyście 
mnowie c z e k a l i ,  myśmy p r a c o w a l i ,  a w 

każdym razie zadanie wasze było łatwiejsze". 
Odpowiedzi mówców z lewicy na te nietaktowne 
wyrazy powinny były przekonać p. ministra, że 
to jest o b o w i ą z k i e m  ministrów —  pracować, 
a jeśli to rzeczywiście czynią, nie mogą sobie ro­
ścić prawa do tak wielkich zasług.

Odrzucenie wniosku lewioy znalazło w Wiedniu 
uznanie; dowiaduję się właśnie, że w przed łoże­
niach rządowych dla Delegacyi używano w szę­
dzie zamiast słów: „ministrowie państwa" —  w y­
razów „ministrowie wspólni". Na postanowienie 
ewicy wystąpienia z Delegacyi wiadomość ta 

zapewne nie wpłynie.
—  Podajemy dziś dokończenie wniosku wię 

kszości w y d z i a ł u  w o j s k o w e g o :
Zastanawiano się w wydziale nad pytaniem czy 

«o do liozby, słusznym jest wniesiony przez rząd 
jodział siły zbrojnej na Btałe wojsko i landwerę 
i czyby nie okazało się odpowiedniejszem zmniej­
szyć cyfrę stałego wojska, podnieść natomiast cy­
frę landwery. Większość jednak W ydziała doszła 
do przekonania, że konstytucyjna podstawa na­
szej organizacyi państwowej—dualizm— każe szu­
kać punktu ciężkości dla wspóluej obrony | w 
stałem wspólnem wojsku, na co już większość o 
bydwóch izb węgierskich także nacisk położyła 

Gdy jednak zachodnia połowa monarchii we­
dług postanowień ugody finansowej ma ponosić o 
wiele większy ciężar na potrzeby stałego wojska 
i marynarki wojennej, baczono w Wydziale, aby 
ciężary te nie przeebudziły o wiele możności kró­
lestw i krajów reprezentowanych w Radzie pań 
stwa; bez naruszania konstytucyjnych praw dele 
gacyj postawiono więc rządowi pytanie, jakich 
kosztów według nowego systemu wojskowego wy­
magać będzie roczne utrzymanie stałego wojska 
w stanie pokoju, i jaki kontyngens pokojowy ma 
być wzięty za podstawę tej organizacyi.

Rząd oświadczył, że przygotowany przez pań­
stwowego ministra wojny preliminarz na r. 1869, 
oparty na dziesięcioletniej cenie przeciętnej jest o- 
biiczony na 80,500,000 złr., wliczywszy już wła­
sne dochody wojskowej administracyi, zaś co do 
pokojowej organizacyi wzięto za podstawę liczbę 
255,000 ludzi. Państwowe ministerstwo wojny sta­
rać się będzie, aby wszystkie reformy i przygo­
towania powiększonej wspólnej siły wojskowej w 
poprzednich zamknąć granicach, lecz nadto, aby 
ile możności jeszcze zaoszczędzać na niektórych 
wydatkach.

Rząd wykazał dalej, że z porównania s  da­
wnym systemem w ojskowym , wynika obecnie 
zmiejszenie o 3,900 gażystów, o 86,273 łudzi od 
podoficera wstecz i o 5,226 koni.

W ydział nie zapoznaje, że i suma zwyż wymie­
niona wielkie na Przedlitawię nakłada ciężary, i 
nie odpowiada owemu ideałowi, jakiegoby sobie źy-

ozyć wypadało ze względu na obecne położenie 
finansowe.

Normalne wydatki na landwerę w zachodniej 
połowie monarchii, podług oświadczenia rządu, 
wynosić mają roczaie około 700,000 do 800,000  
złr. Węgry opędzają wszystkie wydatki dla laud- 
wsry swojej nawet podczas pokoju."

Dokończenie tego sprawozdania jako mniej wa­
żne skracamy. Po słabej bardzo obroaie długiej 
słażby wojskowej, zwłaszcza w rezerwie, i jeszcze 
słabszej obronie uznanej przez wydział zasady, 
aby wszystkie osoby, nie mogące wypełnić swego 
obowiązku słażby wojskowej, były zmuszone za 
płacić taksę wojskową na rzecz domów inwalF 
dów, wydział dalej wspomina, że dzięki zabiegom  
jego w nowej astawie wyrażonem będzie z n i e ­
s i e n i e  k a r y  c h ł o s t y  i k a r y  k a j d a n  w 
wojsku. Sprawozdanie mówi w dalszym ciągu o 
potrzebie nagłego załatwienia ustawy wojskowej 
i tak kończy:

„Wydział, polecając Izbie przyjęcie ustawy woj­
skowej podług wniosku rządowego z niektóremi 
zmianami, czuje całą odpowiedzialność kroku tego; 
wie on, jakich ustawa ta domaga się ofiar, i ja­
kie ona zaprowadza ułatwienia; lecz wie także, 
że ludom Austryi jeszcze nigdy nie brakło na go­
towości do ofiar, jeżeli szło o obronę godności i 
bytu Austryi, o utrzymanie korony i konstytacyi. 
Przyjęcie ustawy tej w obu częściach państwa 
dowiedzie zagranicy, że obie części w dniach nie­
bezpieczeństwa staną obok siebie i że siły Au 
stryi jeszcze wzrosły.

Wydział żywi nadzieję, że stanowoze wypowie 
dzenie tej woli ze strony reprezentantów ludów 
austryackicb, stanowić będzie jeden z najważniej­
szych czynników utrzymania (?) pokoja europej­
skiego, który ma w końcu przyspieszyć pożądaną 
chwilę powszechnego rozbrojenia."

W n i o s e k  m n i e j s z o ś c i  Wydziała wojskowe 
go zmienia ustawę wojskową pod wielu względa­
mi. Między inoemi domaga się:

§ 4, ustęp I, tak opiewał:
Obowiązek służby rozpada się warm ii i mary 

narce wojennej: 
a) na d w a  lata w linii,
b) na c z t e r y  lata w rezerwie, w landwerze,
c) na cztery lata dla tych, co po skończonej służ 

bie w armii do landwery przeniesieni zostali,
d) na lat dziesięć dla wcielonych bezpośrednio 

do landwery;
w razie odrzucenia wniosku tego, mniejszość 

żąda następującej uchwały:
a) na trzy lata dla jazdy i oddziałów techni­

cznych, na dwa lata dla reszty oddziałów wojsko 
wych;

b) na trzy lata w rezerwie dla jazdy i oddzia­
łów technicznych, na 4  lata dla reszty oddziałów 
wojskowych.

W §. 11 łączna siła zbrojna w stanie wojen­
nym oznacza się tylko na 600,000 ludzi, a czas 
trwania tego stanu na lat 6.

W §. 12 ma być wsuniętem wvjątkowe stano­
wisko Tyrolu i Vorarlbergu.

W §. 17 ostatni ustęp tak ma opiewać:
„Oczasowych uwolnieniach rozstrzyga p o l i t y  

c z n a  w ł a d z a  p o w i a t o w a  (podług wniosku 
w iększości: K o m i s y a  s t a w i e n n i o z a ) ,  za po­
rozumieniem się z naczelnikami gminnymi, a prze­
ciw uchwałom icb odwołać się można do mini­
sterstwa obrony krajowej, które jest uprawnione 
delegować dotycząoą władzę krajową dla wyda 
wania decyzyj."

—  Zwołany przez ministra hr. Alfreda P o t o ­
c k i e g o  kongres delegatów towarzystw gospodar- 
skicb, odbył już w poniedziałek d. 9 pierwsze swe 
posiedzenie. Przybyli reprezentanci wszystkich to­
warzystw gospodarckicb z całej Przedlitawii, z 
wyjątkiem delegatów z Galicyi. Minister rolnictwa 
osobiście zagaił posiedzenie. Jeden z delegatów 
wynurzył p. ministrowi podziękowanie za zwoła­
nie pierwszego w Austryi kongresu agraryjnego.

— Prześladowane w Czechach dzienniki czeskie 
Hlas i Zvon, które się przeniosły do Wiednia, 
zamierzają dalej emigrować do Pesztu, bo i w 
Wiednia prokaratorya zaczyna im zabierać nu- 
mera.

N. Pan przybył we wtorek z rana z GodOl 
16 do Wiednia.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  11 listopada. W tym miesiącu Rada 

miejska zajmie się rozbiorem budżetu miasta, który 
podobno wykaże niedobór, i przyjdzie takowy pokryć 
chyba tak zwanym dodatkiem czynszowym. Jeden z 
właścicieli domów przy ulicy Łobzowskićj żąda od 
nas w obszernym liście, abyśmy podnieśli głos za n- 
rządzeniem chodnika w jego ulicy. Pojmujemy że 
każdy miałby prawo a ma ochotę otrzymać w swojój

Jest tu i parę większych utworów, jak Abdulla 
w rodzaju Dalladycznym; także piękna powiatka: 
Świeże dzieje. U stęp , gdzie Zygmunt dowódzca 
powstańców, spotyka się z Maryą łat młodych ko­
chanką, dziś żoną Prawdzica, należy do niezwy­
kłych. Gała scena opowiedziana prosto, obrazowo, 
bez szukanych efektów melodramatycznych; dla 
tego robi wrażenie.

W czem jednak najwięcej okazał siły  młody 
pisarz to w politycznych lirykach, ja k : Finis Po- 
loniae! a mianowicie w owej glossie do słów ewa- 
nielii uieświętego Bismarka: Siła  przed prawem.

W dwóch tych kawałkach talent jego stanął 
najwyżej. Każda strofka jędrna, skończona w so­
bie, bez szumn i próżnyeh słów... Doskonale, jak  
nie może być lepiej w tych ośmiu wierszach 
scharakteryzował aktualność:

Na ziemi pokój—  króle i ludy 
Do bratnich sobie przymierzy

Podają dłoń —  i bez obłudy —
I jeden drugiemu wierzy.

Tylko dokoła z olbrzymich kuźni 
Słychać potężny huk młotów:

To nie na teraz —  może na później...
A każdy niemal już gotów...

Co także można młodemu śpiewakowi za do­
bre policzyć, że hołdnjąo ogólnej regule uczucia, 
rozumowi nie wypowiedział posłuszeństwa; pe 
wniejsza w tern dla tworów jego przyszłość, niż 
żeby się  go wyrzekł zupełnie. Być Derwiszem  
poezyi.irola niepowabna i dość zużyta. Co do 
niektórych wyrażeń, lubo język ma dźwięczny i 
czysty, trudno zgodzić się, na te w wielu miej­
scach używane: widzielim, chcielim, wznieślim —  
Zamiast: widzieliśm y, chcieliśmy, itd. oo nawet

w  poezyi non licet. Również trudno się zgodzić 
ze znaczeniem jakie daje wyrażeniu: zasię, a 
raczej używa je tak nie potrzebnie jak niektórzy 
ożywają: Mości dzieju, lub tere fere, itp.

W Warszawie parę już było podobnoś przekładów  
Natana Lessinga —  teraz wyszedł nowy w Lipska 
przez jedną z autorek warszawskich. Sztuka ta 
mająca cel filozoficzny: braterstwo powszechne 
mimo religijnych różnic —  zupełnie traci inte­
res na scenie, jak każda idea ogólaa, którą mają 
na deskach teatru demonstrować osoby, niezna- 
czące n iejako indywidua i charaktery, lecz jako ar­
guments. W dobrym dramacie wypadki wywołu­
ją rcfleksię— w takim filozoficznym Natanie prze­
ciwnie, reflexia wynajduje wypadki. Jestto więc 
nie dramat jak raczej traktat dyalogowany. Wła­
ściwa sztuka nic też nie zyska na tym wzorze 
przeniesionym na polskie, zyska tylko propagan­
da indyferentyzmu religijnego, cechująca wybitnie 
pewne dążności. Ideałem w tej sztuce jest g łę ­
boko czujący, szlachetny, bardzo ludzki żyd Natan 
i rycerski, wielkomyślny Muzułman Saladyn. Wo­
bec uich reszta osób religii cbrześciańskiej wy­
gląda jak najpodlejsza hołota bez czci i sumienia. 
Patryarcha i braciszek są istne karykatury — a 
Templaryusz krzywoprzysiętca mściwy i mizerny 
człowiek. W mdłych dyalogach co wiersz jakiś 
przytyk nicujący cuda, Zbawiciela, spowiedź i po­
sty. Siostra Saladyna uskarża się, źe chrześcianie 
dumni są ze swego chrześciaństwa, a nie z czło­
wieczeństwa. Zgoła cały dramat na to wyracho­
wany, aby dowieść, że chrześciaństwo jest od- 
azczepieństwem od prawdziwej ludzkości.

Środek ciężkości w Natanie „stanowi bajeczka 
wzięta z Dekameronn o trzech pierścieniach. Da­
wno na wschodzie żył mąż — odpowiada Natan 
Saladynowi na jego pytanie, która religia jest 
prawdziwą? —  a ten miał pierścień posiadający

tę tajemną siłę , że
przed Bogiem  

I ludźmi tego miłym czynił, który 
Z wiarą go nosił t ą . . .

Obiecawszy każdego z trzech synów obdarzyć 
tym pierścieniem, kazał na jego podobieństwo 
zrobić dwa inne, że różnicy trudoo było dopa­
trzeć. Dopiero po śmierci ojca wybucha spor mię­
dzy synami,

Każdy stawa 
Z pierścieniem swoim, obce być panem domu 
I władać chce. . .  a ztąd zatargi i żale.
Jednak daremnie. Prawdziwość pierścienia 
Dowieść tak prawie niepodobnem było 
Jak nam obecnie jest prawdziwą wiarę.

Tak opowiada Natan. Wyrok sędziego w tym 
sporze był następujący:

. .  .Pierścienie z ręku ojca m a c ie .. .
Niech każdy wierzy, że jego prawdziwy 
Wszak może być, że tyrańskiej władzy 
Pierścienia nie chciał cierpieć dłużej w domu... 
Niechaj więc każdy z was bez uprzedzenia 
Z uczuciem szczerem będzie dla swych braci.. 
Udowodnić niech każdy się ubiega 
Tajemną siłę  swojego p ierśc ien ia ...
A gdy świetnie się tych pierścieni siła  
U wnuków waszych, prawnuków objawi, 
Pozywam was za lat tutaj tysiące 
Powtórnie przed tę sędziowską stolicę,
Którą mądrzejszy ode mnie zasiędzie,
I wyrok wyda! Odejdźcie już dzieci 
Mówił ów Sędzia skromny. . .

Można tu zapytać, jaki to artysta potrafił na 
wzór pierścienia Boskiej religii, zrobić dwa inne

tak podobne, że ich odróżnić nie było można? Hi- 
storya świata maozej nas nczy — dla tego w y­
gląda to na bajkę i grubą bajkę. Lecz Natan 
twierdzi, że jak niepodobna poznać prawdziwego 
pierśoienia, tak i prawdziwej religii.

Otóż o co szło Lessingowi —  chciał on| indiffe- 
rentyzm swój oblec w klasyczne formy, a tym ­
czasem odkrył całą nicość tej filotoficznoj mrzon­
ki. Bo czyż jego dążność dowodząoa, że wszyst­
kie religie są dobre, a żadua prawdziwą, niewy- 
kierowała najwyższej Istuości na Szarlatana oszu­
kującego swoje dzieci?

W każdym razie ów mądry Natan jest tylko 
prostym szaebrajem, i Sułtan Saladin mógł był 
sobie tych łez oszczędzić, które mu wycisnęła ta 
bajka o trzech pierścieniach. Jeżeli płakać mamy 
to płaczmyż, że taki płaski koncept może dzłś 
jeszcze robić wrażenie, i zachęcać do tłumacze 
nia. I jakąż znalazłyby pociechę dusze wierzące 
cbrześciańskie, gdyby się zaryły w piaskach 
tego jałowego skeptycyzmu Lessingowskiej muzy?

Szczęściem tłumaczenie jest niesmaczue bez stv 
lu, bez mocy i bez wdzięku, czego znów nie można 
odmówić potężnemu ojcu dramaturgii niemiec- 
ki oj.

Każda epoka ma swoje [prądy, i tak w prze­
szu m  wieku i na początku teraźniejszego pano­
wał u nas wpływ literatury francuskiej, w końcu 
zużył się, i podniesiono krzyk ogromny na szkn 
dliwość,wolterowskiego libertynizmu; zżymano się 
na jad, który się wsączał w żyły n a s z e -  i rze- 
czywiście zaniechano dowcipnych szyderstw z 
wiary, i kościoła, i przerzucono się do niemiec­
kiej literatury, która będąc poważnie głęboką
L k k S r  fr!“ jr"“u0t.“,a*' miała DM wykurowaó z lekkość rancuskiej. Zaczęliśmy więc bawić się
w sen ymentalność, i myślenie —  długo zabawa
ta była niewinną, bo najwięcej odbijała się w

ulicy dobry bruk i chodnik ciosowy, lecz w budżecie 
jest oznaczony z góry pewny stały wydatek na taki 
cel, a cyfry tćj nie można przekraczać, a choćby też 
w budżecie miejskim wolno było przenosić wydatki 
z jednego oddziału na drugi, to i tak nie byłoby skąd 
przenosić, bo fundusze miasta są małe, a majątek ieeo 
bardzo skromny.

—  Dowiadujemy się , że N. Pan zatwierdził osta­
tecznie fundacyę domu ordynackiego Mieroszowskich 
na ten oel przez p. Stanisława Mieroszowskiego przy 
ulicy Krupniczój wybudowanego. Dziedziczyć aie ma
Ikich -  qWt d*!!g P0r^ dka w 0rdynacyi Miero.,ow-
a w r  /fi7 Q PrU'nklm "Prowadzonego,* w r. 1679 przez Cesarza Leopolda I zatwierdzo­
nego. Po wygaśnięciu jednak rodu Mieroszowskich 
nawet po kądziell, czyli od córki ostatniego Ordynata 
pochodzących, dom ten staje się własnością Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego w Krakowie.

“  Jutro7 e c*wartek o godzinie 12ej w południe
odbędziesiędysputa publiczna p. Feliks. C z e s z n ś k a
c. k. auskultanta sadowego, rodem z Studziany, celem’ 
osiągnięcia stopnia doktora praw.

— Rada szkolna krajowa udzieliła p. Franciszce
? l \ £ ° W wk , t JP0ZW0,enie “* otrzymywanie szkoły żeńskićj w Krakowie. 1

—  Donoszą nam z Nowego Sącza, że d. 6 b. m. 
wieczór ogień powstał we wsi Biegunicaoh w stodole 
kolonisty Wilhelma Dilch i takową spalił Szkoda 
podaną jest na 500 złr. Zaraz zaj-ęłyeię' sąsiednie 
budynki Filipa Laubacha, szkoda wynosi 1 500 ałr • 
trzecia Bpalona posiadłość Henryka Winka szacowana 
jest na 900 złr. Pierwszy tylko z tych budynków za­
bezpieczony był na 200 złr. Podejrzenie pada że 
ogień wynikł z podpalenia. ’

.TI 16 z' m' Eeor*»ła w Wysokićj w pow. Wado­
wickim zagroda włościańska ze zbożem; d. 24 z. m 
w Zadach w pow. Samborskim dom wartości 140 >1,  
przez podpalenie; d. 30 z. m. w Nawsiu Brzosteckiem' 
w pow. Pilżmeńskim stodoły dworskie z wazystkiemi 
zapasami, przez podpalenie; szkody (zabezpieczone) 
wynoszą 13,000 złr.; d. 3 listopadów  M o n S ź e  
W pow. Stryjskim zagroda włościańska z zapasami.

— * Wedle ostatniego sprawozdania, zakład naro­
dowy imienia Ossolińskich liozy 56,620 dzieł 1 474 
rękopisów, 374 obrazów, 8,868 monet i medMi. ’

Dziennik Lwowski zamieszcza następujący 
bat gończy: W przededniu likwidacyi kasy mtajskiój
w   zn‘kt dziennik basowy z uraędn gminnego-
wzywa Się Więc uprzejmie każdego, by w rasie przy- 
dybania zb.ega, zechciał go zatrzymać i do wydziału
p0?L‘i r eg(!.W odstawić. Opis zbiega: Urodaony
r. 1867 w kasie miejskiój w   ,  rodzioów ślu­
bnych: ojca burmistrza a matki kasyera, wzrostu śre­
dniego, blondyn, w żółtawy papier oprawny, .  białą 
strzałką na czole, z mezapisaną dewizą z białego na­
piera na wierzchu. Mówi po niemiecku. Przyczyna 
ucieczki: Dziadunio Wydział powiatowy ohce marno­
trawcę wsiąść w kuratelę.

— We Lwowie odebrała sobie życie d. 6 b m
i T ^ r r  P °te" ni9cie g«rdła i arteryi prawój 

ręki Wilhelmina Schaferowa, wdowa po urzędniku 
w Czerniowcaoh, 29 lat licząca, matka dwojga dro­
bnych dzieci. Powodem samobójstwa była rosnacz 
w skutku wielkiego ubóstwa.

— Z wiosną rozpocznie się budowa mostu żela­
znego na Wiśle pod Toruniem. Most ten systemu kra­
towego na slupach kamiennych, kosztować ma około 
trzech milionów talarów,

— Historyk niemiecki Fryderyk Fttrster umarł w 
Berlinie 9go listopada, licząc lat 78.
a T - ^ Zi.tń 6 Dstopad* obchodzony bywa w całój 
Anglii jako rocznica wykrycia pamiętnego spisku pro­
chowego, w którym ohoiano wysadzić w powietrze 
parlameut. Obchód ten zeszedł już dziś tylko do naj­
niższych warstw ludu i raczćj używany jest za spo­
sobność do wyszydzania niektórych osób. Tym razem 
me było powodu do demonstracyj politycznych. Głó­
wne postaoie pochodu odbywanego po ulicach miasta 
były: Walka Disraelego z Gladstonem, dwaj ministro­
wie ubrani jak do boxowania, stali na wozie ciągnio­
nym przez osły; sir Richard Mayne urzędnik policyi, 
me łubiany z powodu swych rozporządzeń o p sóh  
2LI? Pr**dmiotem karykatury. Wyatawkno go 
pośród zgrai psów, która go szarpie za nogi. Zwycwi 
palem, na stosie lalek w dniu 5 L o p . I S f  
się znacznie tym razem. * * ”

T , \ .  H°n8kong donoszą 20go października, że 
angielski okręt wojenny „Battle" roabil « ę  „
u północnych brzegów wysp japońskich Jero. Załoga 
została uratowaną.

— Dnia 10 listopada pochmurno, od 4ój po połu-
deszcz. Termometr doszedł do -4- 4® 6 od 

+• 1 ,6 R. Barometr szedł do góry; jego stan o go­
dzinie 6ćj rano dnia 11 listopada był 326,M 70 ter­
mometru +  1°,6 R. Wiatr zachodni. ’ ’
d r7 .,We °lw *rtek dnia 12 ‘wypada, Pięciu braei 
Polaków męczenników i Sgo Marcina papieża.

TRATR. Komedye Jótefa Korzeniowskiego utrzy­
mują się na scenie nie ze względu na swą artysty-

balladacb, i filozoficznych zaciekach, których ni! 
nie rozumiał, a często i sam autor; lecz z czase  
przez zbytnie zagłębianie się w niem czyzn”  sta

prostotę wykładu, a co najgorsza, to duch nas*  
go jeżyka więcej na tern szwankował, niż kied
ganeya. raoCQ8ka loEkośó 1 "ym askana el<

rfl,D ?” ode“  d*isi«j®*y sposób pisania idący cc 
raz ku większemu skażeniu, mimo tej ćmy era
lann«iarzy\  . ^ głęboko zapuszczając swoj 
lancety, gotowi wytykać błędy językow e Kocha 
nowakiemu lub Skardze, a sami władają uim jal 
kolonista. Lecz powie kto, że natomiast syskaliśm  
ua głębokości. Być może; atoli głęboaość jest rozmai 
ta: jedua prowadzi do dna samej prawdy mn 
bywa podobna do wiru na mieliźnie. W każdy! 
rade fałsz uzbrojony w pstrokatą szatę arlekini 
o wiele mniej grozi niebezpieczeństwem, niż kied 
ubierze się w togę, nałoży perukę, i perorQje to' 
nem doktoralnym, lub sentymentaluo-słodkim V 
tej właśnie postaci przedstawiła się „am niemiec 
ka literatura, kiedyśmy zaczęli przysięgać ni 
święte imiona Lessingów, S zv llerń i

i Hegtów «p. -  c W u r t r - i
no na złość stronnikom Rasyua i Boala, JatJrai 
me nie śmiejąc nav<et podawać w podejrienie tyci 
wysokich powag, aby mogły mieścić w sobie leiH
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czną wartość,'— brak im bowiem wielu warunków dra 
ma tycznych, a najczęściej właściwego węzla]intrygi — 
lecz przeważnie dlatego, że jako dyalogowane szkice 
obyczajowe, jako obrazki typowe, wiernie malują 
przywary swego czasu. Autor obdarzony bystrym, ba­
dawczym wzrokiem ducha, umiał wglądać w tajemni­
ce współczesnego spółeczeństwa i skrzętnie zbierał 
ciemniejsze jego strony, aby morałem często niele- 
dwo kaznodziejskim, torować drogę do poprawy. 
Wiele z komedyj Korzeniowskiego zyskało prawo o- 
bywatelstwa w teatrach amatorskich; piękny język i 
dziewiczość osnowy przeważnie nadały im ten przywi­
lej. Ostatniego przymiotu nie posiada komedya w 4 
aktach „Stary Kawaler11 przedstawiona^wczoraj na sce­
nie naszej, choć z drugiej strony ma ona tę wyż­
szość nad wielu komedyami Korzeniowskiego, że 
zawiązanie w niej bardziej niż w innych jest dra­
matyczne. Autor nieszczędził tn dość jaskrawych allu- 
zyj, i chcąc wziąść pod skalpel ową anormalną na­
rośl w ustroju społecznym, jaką jest bezżeństwo, jak 
chirurg bez osłony ukazuje oku wrzody, które się na 
nią złożyły.

Treści komedyi powtarzać nie będziemy; istnienie 
jej jest dość dawne, aby mogła być nieznaną. Pozo­
staje nam tylko nadmienić o jej przedstawieniu, któ 
re wypadło ogólnie zadowalająco. P. Deryng w za­
stępstwie p. Rapackiego, któremu słabość przeszko­
dziła wystąpić, odegrał rolę majora Kątowicza bar­
dzo naturalnie, co tem większą jest dlań zaletą, że 
nie mógł mieć czasu do przygotowania się. P. Eke- 
rowa (Agnieszka Kątowiczowna), która celuje w pa- 
rodyowaniu ekscentryczności, samem ucharakteryzo- 
waniem się rozweseliła publiczność, a grą, tak śmiesz­
nie chwilami naiwną, zadowoliła publiczność. P. Wol­
ska (podsędkowa Gryzmolska), p. Wolski (doktor 
Bańkowski), p. Eker ( Marcin), p. Ładnowski ojciec 
(Jagnicki) odpowiedniem swych ról oddaniem uwydatnili 
całość. Panna Śliwińska rolę Julii odegrała z graeyą i 
trafnem przejęciem się charakterem żony i córki, 
chcącej pozyskać miłość tego, od którego los jej i 
męża jej zależał. P . Gajewska mł. (klucznica) dobrze 
wywiązała się z roli kobiety, której szczerość i pros­
tota jednają syrapatyę. Akcent nawet trochę pro win- 
wmcyonalny nie psuł w roli tej właściwego wraże­
nia. Publiczność dała jej to uczuć oklaskiem. Grze] in ­
nych artystów wśród przedstawienia towarzyszyły ró­
wnież okiaski, a po przedstawieniu wywołano wszyst­
kich.

U p r a w y  s ą d o w e .

U tafle i i  w październiku. (Rehabilitacya Dra 
Ooldmarka. — Dokończenie.) Przekonano się jednak 
i sprawdzono, że Gold mark, gdy tego okazała się 
potrzeba, z godnem naśladowania poświęceniem Btawał 
w obronie zagrożonych znakomitych osób.

Że tak jest, dowodzi ta okoliczność, że  G o l d ­
m a r k  w s p ó l n i e  z F i s c h h o f e m  p r z y c z y n i ł  
s i ę  w n o c y  d n i a  6 na 7 p a ź d z i e r n i k a  1868 
do u r a t o w a n i a  ż y c i a  ó w c z e s n e m u  m i n i s t r o  
wi  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  b a r o n o w i  D o b l  
h o f f  o w i.

Ten ostatni zeznał pod przysięgą, że gdy sfanaty- 
zowane pospólstwo gmach ministerstwa wojny ze 
WBzech stron obsadziło, i schody prowadzące do biu­
ra ministra Latoura opanowało, on z pomocą nieja­
kiego Seidtitza dostał się do pomieszkania zajmowa- 
nago wspólnie przez Goldmarka i Fischhoffa, i tym 
sposobem w bezpiecznem znalazł się ukryciu, co z 
pewnością Seidlitz nie byłby uczynił, gdyby krok ten 
mógł jakiekolwiek ściągnąć niebezpieczeństwo na oso­
bę ministra.

Gdy Goldmark i Fischhoff dowiedzieli się o prze­
chowaniu się ministra Doblhoffa w ich mieszkaniu, 
tudzież o jego życzeniu wydostania się zajmury mia­
sta, natychmiast pospieszyli ob>j z izby sejmowej do 
swego mieszkania, przebrali ministra prawie nie do 
poznania i towarzyszyli mu przez zabarykadowaną 
bramę Franciszka aż ku przedmieściu.

Fakt ton skonstatowano przez zaprzysiężona zezna­
nia Dr F i s c h h o f f a ,  bar. D o b l h o f f a  i pani Emi­
lii G r a n i s c h s t a t t e n .

Sprawdzono dalej sądownie, że Goldmark tak pu­
blicznie jak i prywatnie nie inaczej wyrażał się o 
morderstwie hr. Latoura, jak z pełną odrazą i obu­
rzeniem, i że w ogóle znanym był wszystkim jako 
mąż prawy, pojmujący należycie swe obowiązki, i 
jako taki niezdolny do pniżającego czynu, a tem 
mniej do zwyczajnej zbrodni. Okoliczności te spraw­
dzono przez zaprzysiężone zeznania wielu wiarogodnych 
świadków. Dr. Adolf Fischhoff opowiada, jako Gold­
mark o wypadkach z d. 6 października 1848 wyra­
żał Bię przed nim pod wpływem najsmutniejszego 
wrażenia, utrzymując, że takowe zadadzą wolności 
cios zgubny, a  zadaniem obecnie jest sejmu ratować 
z tonącego okrętu resztki wolności.

Dr Ferdynand D i e n s t l  prymaryusz w szpitalu 
zeznaje, że Goldmark w krótkim czaBie po wypad­
kach 6 października opowiadał mu z oburzeniem, i z 
wyrazem pełnym grozy, jak wszystkie usiłowania w 
celu uratowania Lr. Latonra były daremnemi, oświad 
czając przy tem, że Guldmark pod wpływem moral 
nego wzruszenia, tudzież przekonania o klęsce, jaka 
przez to wolności zadaną zostanie, rzekł, że gdyby 
było można, byłby wszystko uczynił dla uratowania 
minis ra, najmniej jednak przyczynił aię do paraliżo­
wania środków ratunku.

Emilia G r a n i s o h s t S d t e n ,  żona kupca, i wynaj­
mująca pomieszkanie Goldmarkowi i Fisahhoffowi, o- 
powiada, że Goldmark nie inaczej, jak tylko z obu­
rzeniem i największem rozdrażnieniem wyrażał się o 
tem morderstwie.

Maksymilian O s t e r l i n k ,  chemik ]a na ten czas 
asystent techniki zeznał, że Goldmark nie długo po 
dokonanej zbrodni przybył do techniki, i tamże w obec 
niego i wielu innych techników przedstawił to moi- 
derstwojako akt brutalnej siły podnoszącej swe dło­
nie na najświętsze rzeczy, przytaczając, że przez to 
szkodzi się tylko wolności.

Dr LÓw opowiada, że Goldmark, którego znał ze 
wzniosłego charakteru, niezdolnego do zdradzenia 
sprawy, której spieszył na pomoc, w morderstwie u- 
patrywał zawsze ciężką klęskę dla konstytucyjnej 
wolności będącej dopiero zaledwie w rozkwicie, i o 
czynie tym haniebnym wyrażał się z największą od­
razą.

Dr Franciszek S m o l k a  twierdzi, że zachowanie 
się Goldmarka w nieszczęśliwej tej epoce, działające­
go wszędzie i zawsze w obronie zagrożonego porząd­
ku i powagi prawa, postawiło w duszy świadka śla­
dy niezatarte.

Dr Franciszek S z u s e l k a  zaręcza, że Goldmark, 
jako też wszyscy członkowie lewicy sejmowej upa­
trywali w zamordowaniu hr. Latoura sponiewieranie 
i zdeptania wolności, i czyn ten niegodny jednogłoś­
nie potępili; że poznał Goldmarka jako męża zasad 
umiarkowanych, kt5ry wprawdzie z niezachwianą kon-

sekweucyą i z niewzruszonym umysłem występował 
w obronie wolności, ale właśnie dla tej wolności po­
tępiał jakiebądż niedozwolone agitacye, — w skutek 
czego w stronnictwie, do którego się liczył, popadł 
w podejrzenie, jakoby tym sposobem chciał osięgnąć 
wyższy nrząd w państwie.

To samo zeznaje także obecny minister skarbu 
Dr Rudolf B r e s t e l ,  według którego okrzycząao 
Goldmarka jako męża sprzyjającego reakcyi, i że 
tenże tamował czynności tak zwanej partyi demokra­
tycznej, starając Bię uspokajać wzburzone umysły, co 
wtenczas wobec tej części publiczności, co w każ- 
dem nie po jej myśli wypowiedzianem słowie, wie­
trzyła zdradę, wcale nie było rzeczą łatwą.

Józef bar. Lasser, c. k. namiestnis Tyrola, radca 
dworu Kajetan M a j e r , p. M a y r a n  i adwokat Dr 
Karol l l o f f e r  przypominają sobie Goldmarka jako 
człowieka ze wszech miar postępowego, jednak szcze­
rze przywiązanego do Austryi i szlachetnego sposo­
bu myślenia, który także w przywódcach stronnictwa 
konserwatywnego wzbudzić umiał zasłużone uznanie 
i poszanowanie. Goldmark był odważnym i roztrop­
nym, potępiał wszelkie nadużycia, stał na straży powa­
gi sejmu i jego wydziału, i z odwagą i wytrwałością 
walczył przeciw tendencyom przeciwnego Tausenau- 
skiego klubu.

Ówczesny mioister spraw wewnętrznych Antoni 
bar. Doblhoff oświadczył, że Goldmark pod żadnym 
warunkiem nie był zdolnym do tak obmierzłego czy­
nu, i że w ogóle nie umie znaleźć wątku, jakiby 
miał łączyć rewolucyę październikową z którymkol 
wiek członkiem sejmowym.

W końcu profesor Salomon S u l c e r ,  nadrabin 
izraelickiej świątyni, dodaje, że Goldmark w dwa lub 
trzy dni po 6 października 1848 oświadczył przed 
nim, że zewsząd, gdzie morderstwo w grę wchodzi, 
on się usuwa; świadek zna charakter Goldmarka 
dokładnie, i ręczy zbawieniem swej duszy, że Gold­
mark nie przyczynił się ni słowem, ni czynem, choć­
by najdrobniejszym, do owego morderstwa.

Ze względu na wszystkie te w należyty sposób 
skonstatowane okoliczności które, gdyby w chwili aktu 
oskarżenia znanemi były, innyby zupełnie wynik 
spowodowały —  musiano odstąpić od uchwały oskarżę 
nia z d. 22 października 1853 1. 11144, i śledztwa 
zaniechać, a to w skutek braku czynu karygodnego 

myśl § 197 U. k. P. K.
Wiedeń w październiku 1868. 

(podpisy sędziego i protokolisty.)

Przyjechali do Krakowa od 10 do 11 listopada.

HOTEL POD ROŻĄ: Mikołaj Bistrow radca stanu 
z Kamieńca Podolskiego, Stanisław Pawliski właśc. 
dóbr z Galioyi, Włodzimierz Jeladi sekretarz guber- 
nialny z Kamieńca Podolskiego, Kępińska właściciel­
ka dóbr ze Szczurowy, Ferdynand Storch kupiec z 
Gliwic.

HOTEL DREZDEŃSKI: Augnst Stankiewicz ze
Lwowa, Henryk Lohr kapitan z Łańcuta, Adolf Heim 
z Wiednia, Mikołaj Stengel dyrektor teatru z Nowego 
Sącza, X. Andrzój Kaczek z Szczyglic, Gustaw Deusz 
fabrykant z Laogenfeldu, Mateusz Dzidowski udwokat 
ze Lwowa, Zuzanna Skrzyńska ze Lwowa.

HOTEL SASKI: Józef bar. Baum właśc. dóbr z 
Kopytówki, Roman hr. Szembek właś. dóbr z Poręby, 
Franciszek hr. My cielaki właś. dóbr z Galicyi, W ła­
dysław Florkiewicz Dr meayc. z Kongresówki, Jan 
Mackiewicz oficer gwardyi cesar. rosyjs. z Warszawy, 
Mikołaj Mackiewicz kapitan] gwardyi ces. ros. z W ar­
szawy, Wilhelm Homolacz wł. dóbr z Balic, Tadeusz 
Chłapowski z Poznańskiego, Andrzój Bieliński z Prus, 
Erazm Niedzielski właśc. dóbr ze Śledziejowic, Wil­
helm Dietrich ze Lwowa, Ludwik Krzyszkowski z 
Galicyi.

HOTEL POLLERA: Józef Rapaport z Borlina,
Adolf Bryner z Bregencyi, T . Rotkel z Prus, B. Bas 
z Wiednia, N. Friedlander z Wrocławia, Edward Ło- 
dwigowski z Dąbrowy, Józef Grauer kupiec z Biały, 
Stanisław Komarnicki z Kongresówki, Karol Bratkow­
ski z Wiednia, Józef Rozeuberg kupiec z Wiednia, 
Paulina Kraków z Warszawy, Z. Mieczkowski, Mar­
celi Siemiński z Krzeszowic, Stanisław Borkowski z 
Warszawy, Ignacy Deitsch z W iselburgu, F . Mars 
kupiec z Lipska, Karol Hube z Warszawy, Herman 
Ebstein z Opola.

Gospodarstwo, przemysł i handel.

K raków  10 listopada. Wczoraj bardzo mało 
zwieziono zboża z Królestwa Polskiego na granicę, 
głównie z powodu ulewnego deszczu. Dla tego dowóz 
składał się po większćj części z zamówień kontrakto­
wych. Ceny pozostały bez zmiany, gdyż prawie wcale 
nie było popytu i sprzedaży.

Dziś w Krakowie sprzedaż zboża szła opieszale i 
ograniczała się na małych partyach do Górnego Szlą- 
ska i na m'ejscową potrzebę. Ceny zeszłego tygodnia 
pozostały bez zmiany; owies tylko bardziój poszuki­
wany i o 5 do 10 cent. wyżój płacony. Pszenica 
trzyma się słabo i trudny znajduje odbyt. Białą pol­
ską płaconą po złr. 8-75, 9, do 9'25; żółtą galicyjską 
po złr. 8-25, 8-50 do 8-75], obie za 172 funt. wied. 
Żyto w przedniem ziarnie polskie po złr. 7‘20, 7‘‘łO, 
7*40, galicyjskie po złr. 6’75 , 7 do 7-20 za 162 f. 
wied. Jęczmień 6 złr., 6*25 do 6-50 za 142 f. wied. 
Owies złr. 3-90, 4 ,  4-10, 4-20 do 4*30 za cetnnr 
wied. bez opłaty konsumcyjnćj.

TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH
w Gazecie Lwowskiej.

L i c y t a c y e :  W d. 18 listopada i 21 grudnia
w/Tarnowie sprzedaż dóbr Radomyśl z przyległo- 
ściami Ruda góraa i dolna, Dulcz i i Partyń ; ceoa 
wywoł. 272,056 złr. 72 */a cent.— W d. 9 grudnia 
20 stycznia i 24 lutego 1869 r. w Tarnowie dobro­
wolna sprzedaż dóbr Rupniowa części I i II z przy- 
ległością Kułak w pow. limanowskim, cena wywoł. 
29,676 złr. 12 c .j— W d. 14 grudnia w Przemzślu 
sprzedaż dóbr Leszczany w pow. bieckim cena wyw. 
46,478 złr. 20 c.

B e p m ę  t e l e g r a f i o m * .

Paryż 9 listopada. W wyborze deputowane­
go w Angonieme, na 27,934 głosujących, kandy­
dat rządowy B o d  e t  otrzymał 13,604 głosów. 
Między kandydatem rządowym L a r  o e h e  i opo­
zycyjnym M ar o t odbędzie się wybór ściślejszy: 
pierwszy otrzymał 8689 głosów, drogi 4823.

Paryż 9 listopada. W wyborze deputowanego 
w departamencie La Manche, jedyny kandydat 
P i e n n e  otrzymał 24,600 głosów; większość jest 
znaczniejszą od tej jaką otrzymał był jego po­
przednik.— Poseł francuski przy dworze pruskim 
B e n e d e t t i ,  wyjechał dziś do Berlina.

Paryż 9 listopada. L ‘Avenir national został 
ponownie skonfiskowaoy za snbskrypcye na po­
mnik Baudina.

Paryż 10 listopada. Monitor zamieszcza de­
kret z d. 1 b. m., stanowiący, że dotychczasowa 
nazwa katedry języka słowiańskiego w College 
de France, nosić będzie nażwę katedry „literatur 
i języków pochodzenia słowiańskiego11.

Londyn 10 listopada. Na uczcie w Gity o- 
świadczył poseł amerykański R e r e r d y  J o h n ­
son,  że sprawy sporne są zagodzone. D i s r a e l i  
rzekł, iż rząd nigdzie nie upatruje powodu ani 
też pozoru do wojny; wszystkie rządy zdają Bię 
być pokojowo usposobione. Stosunki między Fran- 
cyą a Prasami mogłyby się również zagodzić 
z pewnością zadawaloiająco przez rozumne po­
średnictwo. Minister wyraził się z zaufaniem o 
zwycięstwie torysów w wyborach. Słychać, że 
wszystkie kwestye sporne między Anglią i Ame 
ryką od r. 1853 wiszące, przedłożone będą czte 
rem sędziom polubownym z obu narodów, którzy 
w potrzebie zamianują piątego arbitra. Sprawa 
Alabamy i S. Juan będą oddzielnie załatwione: 
pierwsza przez króla Pruskiego, druga przez pre­
zydenta Szwajcaryi.

Londyn 10 listopada. Dziś rozstrzygnął pre­
zes sądu najwyższego i trybunał kw estyę podnie­
sioną przy spisyw ania wyborców, iż kobiety nie 
m ają praw a wyboru ani wybieralności do parla­
mentu.

P lym outh 8 listopada. Książę Edinburski 
Alfred (domniemany kandydat na tron hiszpań­
ski), udał się wczoraj w podróż na około świata 
na okręcie „Galatea".

Florencya 10 listopada. Hr. Y i m e r c a t i  
przybył tu z P a ry ża ; przyjazd jego ma zostawać 
w zw iązku z układam i względem Rzymu.

M a d r y t  8 listopada. Postanowieniem rząda 
przyjmowane będą na subskrypcyę pożyczki na­
rodowej w miejsce gotówki certyfikaty na dobro­
wolną wpłatę przypadające 25go listopada, tu­
dzież kupony długu publicznego spłacaloe d. 31 
grudnia r. b. i Igo lutego r. 1869.

Madryt 9 listopada. Minister nakazał bez­
zwłoczną zm ianę wszystkich sędziów pokoju. No­
wi sędziowie rozpoczną urzędowanie Bwoje d. 1 
grudnia.

Madryt 9 listopada. Komitet Olozagi ułożył 
się co do zasad trybu wyborczego.

Madryt 10 listopada. Gaceta de Madrid ogła­
sza dziś postanowienia rządu, na mocy którycb 
marszałek S e r r a n o  mianuje 25 radzców stanu i 
5 prezesów w sekcyach rady stanu. Zaniesiono 
do rząda nowe petycyce o ogłoszenie bezzwłocznie 
wolności wyznań.

Petersburg 9 listopada. Pierwsze posiedze­
nie konferencyi międzynarodowej w celu usunię­
cia pocisków pękających, odroczonem zostało. 
Powodem tej odwłoki ma być, że między pań­
stwami uczestniczącemi w tej konferencyi, prowa­
dzą się rokowania względem rozszerzenia progra­
mu konferencyi.

Petersburg 10 listopada. Ukaz cesarski za­
rządza wydawanie od d. 1 (13) stycznia 1869 u- 
rzędowego dziennika.

Belgrad 9 listopada. Dziś ogłoszono wyrok 
w drugim procesie spiskowym. Majstorowicz ska­
zany został na śmierć; Dr Stanojewicz, Rakiczyc, 
Kuzmanowicz i Miłojewicz uwolnieni dla braku 
dowodów; Antonowicz, Stańko i Wuciczewicz ska­
zani na pięcioletnie więzienie. Uwolnieni zosta­
wać będą przez pięć lat pod dozorem policyi. 
Jutro ma nastąpić stracenie Majstorowicza.

B u k arest 9 listopada. Redaktor dziennika 
tutejszego Pressa, został pociągnięty do odpowie­
dzialności sądowej, gdyż pomimo zaprzeczenia 
gazety urzędowej zarzucał rządowi, iż tenże cały 
zapas gotówki kasy depozytowej, sfałszowawszy 
wykazy, tudzież 1 milion bonów wiejskich (indemni- 
zacyjnycb) zastawił w banku, aby uzyskać po- 

j życzkę.

utrzymuje, że zamierzono niebawem założyć w Kon­
stantynopola bank narodowy z kapitałem 50 mi­
lionów franków.

K onstantynopol 9 listopada. La  7uręuie|je się dość potężnem, aby pod skrzydła whigów
....— x .-------------------  '- * - J — tulić się nie potrzebowało.

Wybory do kortezów hiszpańskich w tym je ­
szcze miesiącu mają się odbyć. Nie można wcale 
przewidywać, jak się w tem zgromadzenia ułożą 
stronnictwa, lecz ogólnie twierdzą, że republika­
nie rosną w siły , a między róinemi odcieniami 
liberałów, konstytncyonalistów, progresistów pa­
nuje zupełna niezgoda pod względem programu 
rządowego i osoby kandydata.

Donoszą z Nowego Jorku z d. 29 października, 
że w Nowym Orleanie przywrócono spokojność. 
D. 28 października wyszła odezwa, aby zaniechać 
wszelkich demonstracyj politycznych. Z Luiziany 
donoszą, że biali uzbrajają się, gdyż zatargi z 
murzynami zwiększają się.

Poseł amerykański w Anglii Reverdy Johnson, 
jest przedmiotem nieustających owacyj, czy to 
na ucztach dawanych na cześć jego, czy też 
w wielu innych sposobnościach. Wypowiada on 
ciągle zdanie pojednawcze o stosunkach angiel- 
sko-amerykańskicb, co nie tyle kłaść trzeba na 
karb obustronnych sympatyj, ile raczej, że w A- 
meryce znikł do szczętu duch przedsiębiorczy, 
który zdawał się zagrażać Anglii, a mianowicie 
jej koloniom, i niepokoił inne państwa Europy 
zapowiedzią interwencyi. Powodem upadku w A- 
meryce tego ducha, jest z jednej strony zły stan 
finansów, który nakazuje zaniechać wszelkich da­
leko sięgających planów, powtóre wewnętrzny 
rozstrój pozostały jeszcze jako następstwo osta­
tniej wojny domowej. Rząd washingtoński prze­
konał się, że zgniecenie Poładnia nie sprowadzi­
ło jeszcze pożądanej jedności, a przekonania te­
go dowodem są wybory do kongresu, które po­
większyły siły demokratów i dają zadziwiający 
obraz porażki parlamentarnej republikanów po 
odniesionych przez nieb zwycięztwach na polach 
bitew. Dla tego Stany Zjednoczone łstwiejszemi 
się być okazują w swoich z Anglią stosunkach, 
nie grożą już żądaniem wynagrodzenia przez An­
glię wszystkich szkód, jakie zadał marynarce i 
handlowi amerykańskiemu okręt „Alabama", wy­
szły z warsztatów angielskich jako okręt konfe- 
deracyi południowej; dla tego zaprzestały już 
straszyć Aoglii zaborem Kanady, najściem Feni- 
stów, zatamowaniem żeglugi statków angielskich 
oa rzece ś. Wawrzyńca i jeziorach oddzielają­
cych Stany Zjednoczone od Kanady; słowem go­
towość do układów i kompromisów cechuje obe­
cny stosunek gabinetu washingtońskiego wzglę­
dem Anglii, a neutralność w kwestyach europej­
skich idzie tak daleko, że twierdzą w Ameryce, 
iż zasada Monroe powinna być stosuwaną nawza­
jem do Europy.

O przebiega wczorajszej dyskusyi w Izbie niż­
szej Rady państwa nad ustawą wojskową odbie­
ramy list następujący:

W iedeń 10 listopada.
fl; Rozprawy nad ustawą wojskową rozpoczęły 

się więc na posiedzeniu dzisiejszem. Po zajściach 
w dniach ostatnich sądzićby można, że członko­
wie opozyoyi ostro wystąpią przeciw projektowi 
rządowemu i postarają się uniemożebnić tak spie­
szne załatwienie ustawy wojskowej. Gdzie tam! 
Panowie z opozyoyi kontentują się wypowiedze­
niem zdania swojego i postawieniem poprawek 
w dyskusyi szczegółowej. Ponieważ Polacy, zwła­
szcza w zasadniczych z ustawą węgierską zgo­
dnych ustępach, bezwzględnie za wnioskiem 
rządowym głosować będą, przejście ustawy tej zda­
je się już żadnej nie podlegać wątpliwości. Dzisiej­
sza dyskusya jeneralna, w której większość i mniej 
szość zapatrywanie swoje wyłuszczyła, nie przed­
stawiała nic ciekawego. Dr S t n r m ,  Diejnst l ,  
K a i s e r ,  F i g u l y ,  S k e n e  i We i c h s  mówili 
przeciw projektowi. Dr R e c h b a u e r ,  jako przy- 
wódzca opozyoyi, jeszcze najlepiej mówił, lecz 
przytaczał takie żądania, których urzeczywistnić 
nie można. Inni mówcy, j a k R y g e r i D t i r k h e i m ,  
bronili ustawy, lecz i ich mowy były mdle i nic 
nieznaczące. Z wielkiem zajęciem oczekują ju­
trzejszego posiedzenia, gdzie baron Be u s t  zape­
wne przemówi. Czy też kanclerz skreśli położenie 
Europy w równie czarnych barwach, jak to uczy­
nił w wydziale? Ministrowie także głos zabiorą. 
Stanowisko ich znane jest z mów poprzednich. 
Kweslya gabinetowa ciągle jeszcze wisi nad gło­
wami zakłopotanych ministrów, a rozpocznie się 
dopiero na seryo, jak dziś słusznie zauważył po­
seł W e i c h s ,  po uchwaleniu ustawy wojskowej 
i budżetu na r. 1869. Jak wam już wczoraj do­
niosłem, przemówił także Dr Z i e m i a ł k o w s k i  
w imieniu posłów polskich. Naznaczył on stano­
wisko delegacyi naszej, która się oświadczy za u- 
stawą wojskową ze względu na położenie monar­
chii, lubo ustawy tej nie uważa wcale za dzieło 
mistrzowskie.

Od parę dni zupełny jest brak nowin polity­
cznych. A lubo parlamentu już w niektórych kra 
jack są czyuue, a w innych mają być otwarte, a 
nawet jak w Anglii, na podstawie nowych wybo­
rów, wszelako obfity materyał dla tych parlamen­
tów przygotowany nie zdaje się być przedmiotem 
dość ważnym, aby uwagę publiczną zająć. Powo­
dem tego jest, iż przebieg spraw poetycznych 
przez całe lato sknpiał się po większej części w 
kwestyach międzynarodowych. Nawet sprawy bu­
dżetowe, i jak w Austryi militarne, odnoszone 
bywały do położenia zewnętrznego. Dziś więc, 
gdy nabyto przekonania, iż stosunki międzynaro­
dowe zostaną nienaruszone przynajmniej w naj­
bliższej przyszłości, sprawy traktowane lub mają 
ce być traktowanemi w Izbach, zaledwie obcho­
dzą tych, których bezpośrednio się tyczą.

O przebiega tych spraw w Wiednia i Peszcie 
podajemy codziennie szczegółowe rełacye. Sejm 
pruski dopiero rozpoczął prace swoje i zaledwie 
rozdaniem ich się zajmuje między szczególne ko- 
rnisye, a bezzwłocznie przystępuje do rozbioru bu- 
dżetn. Uwagi nasze krótkie wczoraj nad konfi 
skatą majątku wydziedziczonych książąt niemie­
ckich zgodziły się z sądem dziennikarstwa nieza­
wisłego. Pisaliśmy, że sejm pruski przyjmując na 
siebie udział prawodawczy w orzeczeniu w tej 
kwestyi prawnej, dopuszcza się spoliacyi i bez­
prawia. To samo znajdujemy wypowiedziane ob 
szerniej w wiela artykułach prasy niepruskiej, a 
jeden z nich porównywająe ten zabór z zaborem 
dóbr orleańskich we Francyi, powiada, że Cesarz 
Napoleon nie powołał Ciała prawodawczego do 
uczestnictwa w tym gwałcie. Jest wszelako wiel­
ka różnica między jednym a drugim zaborem, bo 
nie rewolucya pozbawiła króla Hanowerskiego i 
elektora Heskiego mienia ich, lecz prosty czyn 
zewnętrznego napada. Zabór tego mienia jest tem 
samem, co kontrybucya nałożona na Frankfurt.

Ciało prawodawcze francuskie, które ma się ze 
brać w przyszłym miesiącu a najpóźniej zaraz po 
nowym roku, jest ostatniem w okresie prawoda­
wczym, a wybory do następnego okresu mają w 
maju nastąpić. Rząd przez całe lato wahał się, 
czy nie ma zamknąć Izby i nowe wybory rozpi­
sać, lecz przewidywanie wojny kazało mu się 
wstrzymać. Wybory ostatniemi czasy w kilku miej 
scach dokonane przyniosły większość kandydatom 
rządowym, co wskazuje, iż mechanizm wyborczy 
nic został jeszcze nadwerężonym i zaledwie tylko 
po wielkich miastach opozycya mogłaby liczyć ua 
zwycięztwo.

Parlamet włoski zwołany jest na 24go listopada. 
W Anglii liberalne stronnictwo, niby dziedzic 

dawnych whigów, rachuje na większość stu gło­
sów w przyszłym parlamencie wyjść mającym z 
nowych wyborów, a jednak jeden z teraźniejszych 
ministrów na uczcie w City londyńskiem oświad­
czył, iż ma nadzieję, że się torysi utrzymają przy 
władzy. Przypuszczenie to było nazbyt śmiałe. Już 
dziś uważany jest Gladstone za przyszłego naczel­
nika gabinetu, w którym mogą znaleźć nawet 
miejsce radykaliści, bo przyszły rząd będzie mu 
siał paktować z tem stronnictwem, zanim ono uczu-
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88 50 88 —

Kol.Gal.K.L.800 fi. w.a 
w srebrze 5| za 100 

Kol.Gal.K.L. Emis. II 
Kol. Lw. Cz.po 300 fi.
— (wsr. 6* za fi. 100.) 
» „ „ Emisya 1867.

Kol. 1. Sied. fi. 300 a. w. 
ks. Rudolfa po 300 fi.

— (wsr. 6J za fi. 100 
„ półn. ezes. po 300 fi. 

a. w.wsr.po&j za 100r 
To w. Żegl. par. naDu:
— — za fi. 100 m.k.
Austr. Loyd fl. 100 m.k 
Kol. Czes. po 300 fL

(w sr. 6j zalOOfl.) 
Waluty. 

Cesara, korony. .
,  dukat na wagę 
„ — obrąozk.

Złoto al marco . . 
Napoleondory . . .
Fryderyki...............
Luidory (niemieckie) 
Suweryny angielskie 
Imperyały rosyjskie 
Srebro . . . . . .
Srebro, kupony . . 
Talary związkowe .

M<UJ« pIM«
1

96 25* 
9 i eo

95 75
91 —

75 50 
82 50
81 50

75 - -  
82 - -  
81 25

82 — 81 75

90 50 89 50

8
2

 
1 

1 93 60 
86 —

94 50 94 —

----- 15 75

5 52s 
5 60 
9 33 
9 75 

9 45 
11 67

6 51* 
5 49 
9 32 

9 65 
9 40 

11 63

115 — jl!4  76 
115 60 115 —
------ 1 — —

Ostatnie depesze teiegr&ficiag „Ci&so:1
W i e d e ń  11 listopada, Na dzisiejszem posie­

dzeniu toczyła się dalej dyskusya jeneralna nad 
ustawą wojskową. P a y e r  z mniejszości mówi, że 
pokój zbrojny, jakiego się rząd domaga, ,znaczy 
bankructwo. Kanclerz państwa baron B e n s t  od­
piera zarzut, jakoby się był wyraził niepokojąco 
w Wydziale, dotychczas nic nie uczynił, coby za­
niepokojenie wywołać, coby za politykę odwetu 
uważane być mogło; mówca ubolewa nad objawio­
ną niechęcią przeciw ugodzie z Węgrami, którą 
cała Europa uważa za wzmocnienie monarchii. 
Co się tyczy, kwestyi gabinetowej, kanclerz wska­
zuje, że ministerstwo dziś z ustawy wojskowej 
równą 'robi kwestyę gabinetową, jak w swoim 
czasie ją zrobić musiało z ustaw zasadniczych i 
konfesyjnyeh. R e c h b a u e r  broni stanowiska 
mniejszości, a odpowiada mu reprezentant rządu 
podpułkownik Hor s t .  Posiedzenie trwa dalej.

Peszt 11 listopada W Izbie deputowanych 
wszyscy członkowie Delegacyi z lewicy Izby o- 
znajmili, iż składają mandaty.

Praga 11 listopada. Pod Horowicami, stacyą 
kolei zachodniej czeskiej, zderzyły się z sobą dwa 
pociągi, jeden osobowy, drugi towarowy. W sku­
tku tego było 29 zabitych i 61 ciężko poranio­
nych wojskowych.

Palerm o 10 listopada. Dyrektor policyi od­
krył komitet reakcyjny i skonfiskował proklama- 
cye, które noszą napis: niech żyje autonomia Sy­
cylii! Wiele osób zostało aresztowanych.

Madryt 10 listopada. Gazeta urzędowa ogła­
sza ustawę wyborczą. Każdy hiszpan liczący lat 
25 skończonych jest wyborcą. Wyjęci są z pod 
prawa wyborczości: pozbawieni praw politycznych 
i skazani na kary hańbiące. Wybory kortezów 
odbędą się prowineyami. Na 45,000 mieszkańców 
przypada 1 j  deputowany. Liczba deputowanych 
wynosi 350. Spisy wyborcze sporządzone być ma­
ją od logo do 25 listopada. Głosowanie trwać 
będzie trzy dni.

Kursa. Wi e d e ń  11 listop. godzina 2 po połud. 
Metaliki 58'20. — Metaliki z kuponem majowym 
i listopadowym 59-25. — Pożyczka narodowa 
63-30.— Losy z roku 1860 87■80.— Akcye ban­
ku 818.— Akcye kred. 22180. — Londyn 117-—._
Srebro 115.—. — Dukat 5*53.

P a r y ż  10 listopada wieczór. 71*65.

ODPOWIEDZIALNY KEDAKTOB I WTOAWCA 

Antmni Ktehzsh&tvstki.
- w w w w *

Pruskie bilety k as..
żądają płacą

1 68? 1 63

Ł w A w  9 listopada.
Dukat holenderski . 5 47 5 42

. oesars ki . . . 5 52 5 47
Półimperyał rosyjski 
Bubel srebr. rosyjski

9 38 9 30
1 80 1 76

» pap. » 1 60 1 59
Talar pruski. . . . 1 72 1 71
Listy gal. b. kup. w. a. 74 40 74 —

n i. m- k- 78 15 77 75
Listy zast. banku hip. 85 - 84 50
Obligi indem. b. kup. 67 10 66 60
5J Pożyczka naród. — — —
Akc. kol. gal. b. kup 212 25 311 50

„ lwow.- ozer. 174 50 173 50
Akcye banku hip. gal. 71 — — —

W a ra * . 9 listop,
Listy zast. l  ecr. rab. 84 50 84 25

„ „ * ««>■• » 80 — 79 50
kupon , — _ 1 52?

L isty  likwidao. „ 68 50 68 9
kupon B _ _ i  76;Pożyczka r. 1865 „ 137 — 136 -
r. 1866 . 133 EO _ _

Kolej warsz. wied. r _ * -- —
,  warsz. byd. t 66 — 65 —
,  warsz. t«ra«p ------ 94 50

Pociągi osobowe na  kolegach żelaznych  
od lOgo Czerwca br.

©deliodsą j
■ K rakow a  do Wiednia, Wrocławia 7-10 rano; 3.30 po 

południu —  do Warszawy i W rocław ia  o godr. 
8 rano — do Lwowa 10.30 r no; 8.30 wieczór— 
do Wieliczki 11 rano.

% Wiednia do Krakowa  7.1s rano; 8.30 wieczór: 
i  Granicy do Szczakowy o godzinio 11.37 przed połu 

dniem; 3.6 po południu, 
z Szczakowy do Krakowa *.&1 po południu; 
ze Lwowa  do Krakowa 6.10 rano; 6.30 wieczór; 
z Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
z Wieliczki do Krakowa 5.40 wieczór, 
z Mysłowic do Krakowa 1 po południu, 

Przyekodzą:
do Krakowa t  Wiednia 8.46 rano: 7.45 wieczór.—z W n  - 

clawia o godzinie 8.46 ranó =  z Wrocławia 
Warszawy, Mysłowic i Szctakcwy 5.21 wieczór 
zo Lupowa 3.51 popołudniu; e .ll rano— z WU- 
liczkt 6.16 wieczór, 

do Przemyśla z Krakowa 4.43 po południu; 
do Lwowa z Krakowa 8.88 rano; 8.36 wieczór, 
da Wiednie s Krakowa Ł.17 rano, 7.37 wieczór.



4 CŻAS z Czwartku 12 Listopada 1868.

Od Administracyi „Czasu. “
N a k ł a d e m

Drukarni „CZASU44 w Krakowie
w yszedł

K A L E N D A R Z
ŚCIENNY

N A  ROK

* 8 0  S f t .
drukowany ozdobnie,

zawierający: święta rzymskie, ruskie i ży­
dowskie, odmiany światła księżycowego, 
teraźniejsze ceny jazdy i przesyłek na ko­
lejach żelaznych, ceny telegramów, tabelki 
stęplowe i ruch pociągów kolei żelaznych, 

będących w związku z Krakowem.

Do nabycia w Administracyi „Czasu“ 
jako też we wszystkich kięgarniach

po cenie ♦ w  centów.

Ogłoszenie licytacyi.
N. 30471. -------------  (3037-1-3)T

Magistrat król. głównego miasta Kra­
kowa podaje do powszechnej wiado­
mości, ił celem wydzierżawienia poboru 
od bicia drobiu w zborze izraelickim na 
Kazimierzu, na czas od dnia 1 Stycznia 
po koniec Grudnia 1869  r , odbędzie 
się w dniu 25ym Listopada 1 8 6 8  r., 
w gmachu Magistratu w biórze V De­
partamentu, przez oferty piśmienne— zło­
żyć się mające do godziny 12ej w po­
łudnie —  publiczna licytacya.

Na pierwsze wywołanie ustanawia się 
cena w kwocie 4 9 0 0  złr. w. a. 
jr Wadyum wynosi 4 9 0  złr. w. a.

Deklaracye pisemne przyjmowane.
Warunki licytacyi mogą byó przejrza­

ne w biórze Departamentu V Magistratu.
Kraków dnia 2  Listopada 1868  r.

Sikawki ogniowe, Z a ło żo n e  1823.
•grodowe, P o m -^ r  Zaręczenie.
(y W ęie .W ia -y T  W m . \  Illustrowane
Ira, U b io r y ^ r _  cenniki bez-
Ha s t r a ż ^ r |£ f | ( |{ |^ f  \  płatnie
g n io -^ r  mr .  x . P oczt§X  w Wiedniu,

Leopoldstadt, Miesbachgasse 1 
gegeniiber dem Angarten.

Pate Pectorale Ceorgś,
cukierki piersiow e przeciw  grupie, 

katarom , k aszlow i i chrypce.
Cena 1 skrzyneczki 70 c.

C a l i  o  u  a r o m a t i i e ,  do usunięcia 
nieprzyjemnego odoru z ust, po paleniu 
tytoniu, po jedzeniu i używaniu trunków 
rozgrzewających. Niezbędne przy odwidzi- 
nacn wyższych towarzystw, teatrów, ba­
lów, itd. Przy każdorazowym użyciu żuje 
sie t  pigułkę. Pudełeczko 70 c.

W a r a  F ,  Schmidta, w jednej chwili 
uspakająca, przeciw skorbutyczna tynktu- 
ra na zęby. Jedyny dotychczas doświad­
czony środek przeciwko męczarniom bólu 
zębów, działa w tej chwili, nie zawiera 
żadnych ostrych i kwaśnych substancyj, 
wskutek czego nawet i dzieci używać jej 
mogą. Flaszeczka 40 c.

Plaster na ruptury, szczególnie 
używany przy cierpieniach brzucha, zrobio­
ny i zalecony przez Dra Kriissi, prakty­
cznego lekarza dla ruptur w Bazylei. W pu­
dełkach blaszanych z opisami. Cena 3 złr. 
50 o. w. a. (3016-l-lł)T

Odontina pasta na zęby, najlepszy 
środek do czyszczenia zębów, do utrzy­
mywania ich w stanie zdrowym i czystym, 
do usunięcia osadu bez bólu i w sposób 
nieszkodliwy, do wzmocnienia dziąseł, prze­
ciwko krwawieniu i rozmiękczeniu; w słoi­
kach porcelanowych po 80 c.

Hiesowa Augsburska eseneya 
życia, szczególniejszy środek przeciwko 
zatkaniu kałowemu, przeciwko złemu tra- 
wieniu i cierpieniom hemoraidalnym. Duża 
daszka 1 złr., mała 50 c.

Francnzki płynny ś rod ek  do 
barwienia włosów, którym w 10 mi­
nutach według upodobania na czarno, bru­
natno i płowo, trwale takowe zabarwić 
można. Przyrząd do tego, tj. 2 szczoteczki 
i 2 miseczki 60 C. 1 dakonik tego płynu 
zabarwiającego 3 zlr.

Balsam przeciw odmrożeniu, 
w słoikach po 50 c., łagodzący w jak naj­
krótszym czasie, nawet zastarzałe odmro­
żenia dokładnie uleczający, zjednał sobie 
przez swoją skuteczność ogólne zadowo­
lenie.

Prawdziwy tran rybi (Dorsch Le- 
berthran Oel), uznany jako najlepszy śro­
dek leczniczy w słabościach piersiowych 
i płucowych w najlepszym gatunku, do­
brego smaku, 1 butelka 1 zlr. i 1 zlr. 80 c.

Pastylki wzmacniające (Pastylki 
rzymskie) , wieloletniem doświadczeniem 
stwierdzony środek przeciw ogólnym osła­
bieniom. Zalety tego sztucznego środka za- 
•eżą na usunięciu powstałego osłabienia, 
nawet w podeszłym wieku, przez dozna­
nie wzmocnienia. W oryginalnych flakc- 
m ch po 10 złr.

lizwajca,,^! likier słuchowy,
doświadczony, w skutek badań lekarskich za 
środek uznany, uleczający głuchotę, kłócie 
i szum w uszach, i stósowny do odzyskania 
całkiem utraconego słuchu. Cena 1 flako­
nika 1 złr.

J o 9 .  Weiss,
Apotheker zu „Mohren" Wien, Tuch- 

lauben.
Przy zamówieniaeh pocztą dolicza się oso­

bno 10 centów na opakowanie.

m

Drukarnia “ w Krakowie
przy ulicy Różannej i ś, Scholastyki,

zaopatrzona w  znaczny zapas czcion ek  najnow szego kroju, z w ydoskonalonem i pra­
sam i pospiesznem i 1 recznem i I w  najprzedniejsze farby, tak  do dziel' illnstrow anycli

ja k  i druków kolorow ych,
posiadając przytdm

WIELKI S K Ł A D  P A P IE R U
z  p ierw szych  papierni, tak krajow ych ja k  i zagran iczn ych , któren po zw ykłych  cen ach  fabrycznych policzą ,

poleca się Szanownćj Publiczności z wykonaniem wszelkich w tym rodzaju robót, a mianowicie: drukuje broszury, dzieła
różnój treści, od najskromniejszych wydań aż do zbytkowych i illustrowanych — czasopisma — tabele — rejestra gospo­
darcze —  cenniki — cyrkularze kupieckie i fabryczne — blankiety — odezwy — .okólniki — afisze, tak czarno jak i kil­

koma kolorami — karty pogrzebowe i t. p. i t. p.

po najiimiarkowaiiszycłi stały cli cenach.

Obwieszczenie.
N. 78 J.

W

Przy zwróconej obecnie uwadze na stan oświaty ludu wiejskiego, poleca się z wykonaniem wszelkich broszur, pojedynczo lub peryodycznie 
wychodzić mających, rgcząc za piękne i szybkie onychże wykonanie.

Łaskawe zamówienia przyjmują się w biórze Administracyi „Czasu11 przy ulicy Różannćj i ś. Scholastyki każdodziennie od godz. 
7 rano do 7 wieczór. m

Do Składu wyłącznie samej
HERBATY

L. SROCZYŃSKIEGO
w Krakowie ,

R y n e k  G ł ó w n y  pod L. 36,

nadszedł w ie lk i w y b ó r  H e r b a t^ J B I  
P f zc zbioru 1§0 § .^ |

_  Obstalunki zamiejscowe uskuteczniają się zwrotną pocztą Z f l  p O -
braniem należytości. (137o io-)t

“ Na liczne zapytania oznajmiam, że nadeszły dzisiaj żądane C Z a i * n e  
H erbaty w cenach za funt wiedeński: po złr. 3-40 —  po złr. 7 
i po złr. 15  —  prócz dawniej notowanych cen, a to za funt po złr. 1-50, 
2, 2 50, 3, 3  50, 4, 5, 6, 8 i 10 złr. tak czarnych, zielonych, jako też 
i Liasinów-kwiatowych Herbat.
•Zarazem nadszedł żądany R l l l l l  Z J a i l l U j k i  w jednym tylko a 
najprzedniejszym gatunku.

Ochrona przeciw  zazięb ieniu
Przez Wysoki c. k. Rząd wyłącznie uprzywilejowany wielokrotnie w ypró­

bowany i jako je- dynie niezawodny
środek zaopatrzenia na zimę okien i drzwi,

z bawełny, Ukierem przeciągniętej, (białego, czerwonego, brunatnego i dębowego 
koloru), który wszystkie dotychczasowe wynalazki przewyższył swą elastyczno­
ścią, delikatnością, trwałością i taniością. Okna mogą być otwierane i zamy­
kane, taK jak  gdyby na nich nie było tego przyrządu. Cena za łokieć do okien 
4 cent, na drzwi łokieć po 6 cent. Potrzeba do okna średniej wielkości wy­
nosi najwyżej 50 ct., jeżeli kupujący sam sobie doprawi. Gdyby zaś zaopa­
trzenie miało być przez podpisanego uskutecznionem , to oprócz należytości 
za cylinder wypadnie zapłacić 15 cent. za każde okno.— Daje się zaręczenie 
trwałości na przeciąg kilku lat.

0 ^ ‘Zamiejscowe zamówienia (hurtownie i częściowo) wypełniają się jak  najszybciej. 
Do każdej przesyłki dołącza sie drukowany przepis użycia, według którego każdy może 
z łatwością doprawić sobie sam* te zamykacze. (1774-0-6)

c. k. właściciel przywileju 
i fabrykant.

Wien, Stadt, Kolowratring
•I. Popelarz,
wratrine N. 12, „in der „FabiFabriks-Niederl£ge.“

n ajw ięk sza  oszczędnosc drzewu.

Młody Człowiek krwaler, polak 
ukończywszy akadamię {tgroUOUli- 
CZlia w  Czechach, biegły w języku 
polskim i niemieckim, oraz w prowadze­
niu rachunków gospodarskich, mogący się 
wykazać chlubnerr i świadectwami z od­
bytych nauk i praktyki, szuka odpowied­

niej posady przy zarządzie dóbr. 
Bliższa wiadomość pod lit. W. J . post restante 
Kraków lub też przy ulicy Grodzkiej p. L. 61.

(1903. 3-3) T

Oryginalne 
F ra n c u s k ie  

Hiszpańskie
   ■

Największy aust. Handel wywozowy i przywo 
wy W ina 

A l i .  F  L  O  C  II A
w W iedniu, Backerstrasse Nr. 8. 

Zaleca swe wyborowe gatunki prawdziwych Win 
węgierskich, anstryackich, fracuskich, hiszpań­
skich deserowych, w niesfałszowanej jakości po 

następujących niskich cenach. 
Oryginalne napełnienie za dużą flaszkę.

VOslauer, biały lub czerwony 
„ Ausstich „ „

Raster A usbruch....................

Tokajska esseneya.........................
Wina Bordeaux.

. . . 40 cnt. 

. . . 60 cnt. 

. . . 70 cnt.
1 złr. 20 cnt,
2 złr. 60 cnt.

Aby wszelkie zTe soki
to jest

jakiekolwiek pozostałości materyj chorobowych
usunąć

cierpienia żołądka wszelkiego rodzaju, hem oroidy, przepełnienie  
żó łc i, odbijanie, z łe  trawienie, zatkanie, m igrenę, bicie serca, 
wyrzuty skórne (co pochodzi tylko z nieczystości krwi), periodyczny ból głow y, 
białe upławy, opóźnienie m enstruacyl (w rodzaju żeńskim przyczyna 
tak niebezpiecznych chorób) na pewne leczyć, radzimy używać przez 3 lekarzy 
l)Dr, Satariere, Kemralrc i Steven przyrządzone pigu łk i, które są 
złożone z materyałów jedynie roślinnych i nie zawierają w sobie ani śladu me­
talów lub jakichkolwiek inszych szkodliwych substancyj. Każde prawdziwe pudełko 
ma na odwrotnej stronie oprócz liter „F. 0 .“ co znaczy „flir Oesterreichu także 
niebieskawy owalny stempel g ł ó w n e g o  i c e n t r a l n e g o  s k ł a d u  w G e n e w i e .

Jedna paczka kosztuje 3 franki lub l ' / a złr.
G-łówne Składy dla Wiednia u p. aptekarza K arola S p itx im illera  

„ z u m r o t h e n  K r e b s "  am hohen Markt.
W Lincu u p. aptek. Ant. Ruckera  z. schwarzen Adler, — w Bernie u aptek. Frz  
Edera, Biickergasse, — w Gracu u apt. Orablowilza, zum Mohren, — w Zagrzebiu 
u apt. Zygm,. Mitelbacha, także w fabryce wód mineralnych, — w Peszcie u apt. Er. 
Formazyi z. heil. Maria, — w Temeszwarze u apt. J . E. Fechtra. — w Preszburgu 
u apt. Vavrec ka  z. heil. Stephan, — w Pradze u apt. J . Filrsta  am Porie, jakoteż 

w Krakowie, Bożen, Dreźnie, Frankfurcie nad M., Florencyi, Brukseli, itd. 
UWAGA. Przepisy użycia do przejrzenia i wyjaśnienia są w każdym Składzie 

do odebrania i nic nie kosztują.
Uprasza się uważać na stępel na białej stronie pudelka. ( i 9B6-2-e)

Tylko prawdziwa rosyjsko-chińska Herbata
wprost sprowadzana,

nowego zbioru Congo, po 2, 3 do 4 złr. za funt. — S o u c h o n g -  funt od 3, 4, 5 do 8_ złr. 
S z c z e g ó l n i e j  w a r t a  z a l e c e n i a  Cesarska mięszanina po 6 złr. za funt wiedeński. — 
Wszystkie herbaty także w '/,-  i '/,-funtowych pakietach. — Rum Cuba, 1 mass 1 złr. — l>ra" 
wdziwy stary Jamaika-Rum od 75 cent. do 2 złr. butelka. — Cognac 10-letni, Esseneya pączowa, 
wyborne francuskie i holenderskie Likiery rozsyła (1765-13-24)

<§>• Granichstiidłen w  W ie d n i u *  
Graben Nr. 29 „im Innerem des Trattnerhofes. 

g "  Zamówienia szybką za pobraniem nalężytości, «— Cenniki na żądanie bezpłatnie i Lanko.

Medoc, St. Juhen, St. Estćphe . - 1 zlr. 70 cnt.
Chateau M arg au x .............................. 3 złr. 50 cnt.
Chateau Lafite grand vin . . • t- 3 Ar. — 

W i n a  S z a m pańsk ie .
Geisler et Cp. i Heidsiek et Cp. . z złr. 50 cnt.
Napolcc n grand vin • ...................... 3 złr. 50 cnt.
Aubertin et Cp...............................   3 złr. 75 cnt

Wina deserowe.
Muscat Lunel i Old-Scherry . . . .  2 złr. — 
Malaga, bardzo stare i M adeyra. . 2 zlr. 50 cnt. 
Zamówienia różnych gatunków win będą w skrzyn­
kach po 6 flaszek lub w beczułkach od j  wiadra 
natychmiast wypełniane za pobraniem należytości 
i oplatną przesyłką pieniędzy- Szczegółowe cen­

niki darmo i opłatnie.
Kupującym wiele wina, restauratorom, właścicie­
lom hotelów, handlarzom wina udziela się odpo­

wiednią zniżkę (1784-37-48)

U  h V flV  po 60: 65, 70 do złr. 110 
H s l W ę  za funt wiecl., sprzedaje 
wschodnio - indyjski Magazyn Kawy 
w Wiedniu , Oraben 29, „im Innem  
des Trattnerhofes.u Zamiejscowym za 
pobraniem. Przy odbiorze 30 funtów 
przesyłka na wszystkie stacye kolei 
żelaznych i statków parowych, bez- 
płatn .  (1751-6-24)

"A a J 1 e p s z e

Wiedeńskie Czernidło na buty
bez kw asa siarczanego

w y ro b u  (38-3 52)

STEFANA FERNOLENDTA,
F r  F ern o ten d ta  S io s trzeń ca  

xv W iedniu,
Schulerstrasse Nr. 21.

ui A t  w a

herbaty Ł A Ł T

Rosyjską familijną
od 1 złr. 60 cnt. do 5 zlr. za 
funt wiedeński.

Okruchy z
Południow o-am eryksóski

R u m  P° 1 zir' za ma8§ z. flaszką, jako- 
HUUl też wszelkie gatunki Rumu Ja- 
maikl i wina Malagi sprzedaje lon­

dyński dom handlowy
67. I I .  e t  J .  I \  W u l f f ,

po tych samych cenach jak w lon­
dyńskich portach przez

A . JH . M a n d l a
w Bernie. <1802- T13)

jp ^^O b sta lu n k i równie wykony- 
wują się spiesznie za pobraniem na­
leżytości na poczcie lub kolei.

Główna wygrana 2 5 0 ,0 0 0  złr.
na mającem się odbyć w dniu ly m  
G r u d n ia  b. r. wielkiem losowaniu 
kapitałów pożyczki premiowej z roku 
1864, urządzonej i gwarantowanej 
przez c. k. austryacki rząd w kwocie 

129 milionów 983.000 złr.
Pomiędzy 4 0 0 ,0 0 0  wygranemi, znaj­

dują się te znaczniejsze:
2 0  po 2 5 0 ,0 0 0  złr., 10 po 22 0 ,000 , 
60  po 200 .000 ,  81 po 1 5 0 .000 , 
2 0  po 5 0 .0 0 0 ,  2 5  po 25 .000 ,  
121 po 2 0 .0 0 0 ,9 0  po 1 5 .0 0 0 ,1 7 1  
po 10.000, 3 5 2  po 5 00 0 ,  4 3 2  po 
2 .000 , 7 8 3  po 1.000, 13 5 0  po 
500 , najniższa wygrana wynosi 155 

złr. za każdy wyciągnięty los.
Żadna loterya pożyczkowa nie nastrę­
cza większej sposobności wygrania, 
jak obecna, i każdy z bardzo małą 
wkładką wygrać może 250.000 złr. 
Jeden los oznaczony seryą i numerem 
kosztuje 2 złr., 3 losy 5 złr., 7 losów 
10 złr., 15 losów 20 złr. w. a. w ban­

knotach. (2034-1-)T 
Łaskawe obstalunki będą za nade­
słaniem pien;ędzy prędko, z wszelką 
pewnością i opłatnie wypełniane ; 
każdemu obstalunkowi dołączane bę­
dą urzędowe plany gry, wszelkie żą­
dane wiadomości chętnie udzielane, 
a po odbytóm losowaniu będą listy 
wygranych każdemu biorące m i u- 
dział opłatnie przesłanem i/ a wy- 
grąne natychmiast wypłaconemi. — 
Uprasza się przeto o spieszne zgła­
szanie się wprost do domu handlo­

wego pod f i rmą:
J.  B reych a .

w Frankfurcie nad M.
grosse Friedbergergasse 41.

Cn professeur franęais, rnuni 
d u n  diplóm e de l Univer- 

sitó, desirerait donner des leęons 
particulieres. II peut enseigner, 
outre sa langue nationale, le la- 
tin, 1’italien et les sciences.
S’adresser rue Grodzka, 87 au ler.

(2045-1-3)T

Odznaczony medalem w  Paryżu 1867,

Biały Syrop piersiowy
G. A. W. M ayera  

w  W r o c ł a w i u
Nleirównany środek domowy na zastariały k a­
szel, k ilkoletn ią chrypkę, zaflegm lcnie, koklusz, 
katary I zapalenie krtani i rury oddechowej, 
krótki i chroniczny katar, kaszel z krw ią, p lu­

cie krwią i astm ę.
  (1610)

Ś w i a d e c t w o .
Syrop piersiowy z fabryki p. G. A. W. 

Mayera składający się z części roślinnych, 
które w innych używanych Syropach się 
nie znajdują, okazał się doświadczonym 
środekiem w rozrzedzaniu flegmy uformo­
wanej w organach oddechowych i połykania: 
zaleca go się przeto jako lekarstwo na k a­
tar, kaszel, suchoty i wyrzuty skórne po­
łączone z cierpieniami kataralnemi i w po­
łyku i w podobnych chorobach.

Wrocław. l  is sk esss te i t i ,
najstarszy doktor praktykujący.

Powyższy Syrop jest prawdziwy do na­
bycia jedynie w K r a k o w i e  u p. W i ­
k t o r a  I Ł e d y k a ,  apteka „pod Baran­
kiem" — we Lwowie u p. A d o lfa  Berli- 
nera— w Pradze u aptekarza p. Bszefe 
k i  —  w Peszcie u p. J ó z e fa  1'óroka.

Każda flaszka opatrzona jest moją wytłoczoną firmą

W. R. P.
W  celu wydzierżawienia myta na dro­

dze obwodowej Frysztacko-Rzeszowskiej 
w Twierdzy, powiecie Jasielskim na rok 
1869 rozpisuje się niniejszem publiczna 
licytacya, która się w kancelaryi W y­
działu powiatowego w Jaśle na dniu 
l7 g o  Listopada 1868  r. o godzinie 4 le j  
przed południem odbędzie.

Chęć dzierżawienia mających zaprasza 
się z !ćm nadmienieniem: że cena wy­
wołania wynosi 12 1 3  złr. 5 0  c. w. a. 
kaucya zaś 3 0 0  złr. w. a. w papierach 
publicznych. (2038 i-3)T

Z Wydziału Rady powiatowej 

w Jaśle dnia 31 Października 1868  r.

Za prezesa 
R om er w. r.

Ogłoszenie.
N. 5SS16. -----------------

Na podstawie rozporządzenia Mini­
sterstwa z dnia 16go Stycznia 1 8 5 0  r. 
(D. R. P. Nr. 6 3 )  wydanego w skutek 
Najwyższego postanowienia z dnia 5go 
Stycznia 18 5 0  r. dotyczącego egzami­
nów rządowych na samodzielnych leśni­
czych, jakolćż nadzorców i techniczno 
leśnych pomocników, podaje się stoso­
wnie do wys. rozporządzenia minister­
stwa rolnictwa z dnia 12 Października 
r. b. do L. 2 7 3 5  do powszechnej wia­
domości, że owe egzamina rządowe od­
będą się dnia 16 Listopada i dni na­
stępnych b. r. we Lwowie.

Kandydaci, do jednego z tych egza­
minów przypuszczeni, mają się przed 
owym termi em zgłosić do prezesa ko- 
misyi egzaminacyjnej c. k. Nadradcy dy- 
rekcyi skarbowej we Lwowie, pana Jó ­
zefa Lehra, za okazaniem otrzymanego 
pozwolenia, tudzież certyfikatu, wykazu­
jącego tożsamość osoby, nareszcie po­
kwitowania względem uiszczonej prawa­
mi przepisanej taksy w Głównej kasie 
krajowej. (2039- 1-3 t

Z  c. k. Namiestnictwa.
W e Lwowie dnia 24  Października 1868 .

awiadam iam , iż żadnych  
rachunków płacić nie bę- 

dę —  gdyż wszystko gotów ką  
natychm iast wypłacam; a kto na 
mój rachunek w ydawać b ęd zie , 
sam sobie przypisze w inę, jeźliby  
ztąd szkodę poniósł.

(204i-i-3)T Tonmsz Górecki.

Obwieszczenie.
N. 716. (2026-1-3)T
Celem wydzierżawienia dochodu z myta 

na drodze powiatowej Wadowicko-Suskiej 
na czas od Igo Stycznia do 31 Grudnia 
1869 roku z stacyami myta drogowego 
i mostowego w Goryczkowcu i Skawcach, 
według lszej klasy taryfy dla dróg rządo­
wych przepisanej, odbędzie się na dniu 3 
Grudnia 1868 r. do 3ej godziny po połu­
dniu w kancelaryi Wj działu powiatowego 
w Wadowicach publiczna licytacya ustna, 
jako też i przez deklaracye pisemne.

Cena wywołania wynosi 3,333 złr. 33 c. 
w. a., kaucya zaś 333 złr. 3 cent. w. a.

O bliższych warunkach objaśni każdego 
czasu kancelarya Wydziału Powiatowego.

Z Wydziału Powiatowego.
Wadowice dnia 2 Listopada 1868 r.

Tania Partya
wybrakowanej Porcelany.
Serwisy stołowe, do kawy 

i herbaty, talerze, itd.
są do sprzedania. (2028-i -3)T

J .  P O J ,  W I K A .  Stadt, 
Naglergasse Nr. 9.

Cenniki się przesyłają opłatnie.

lnstrumenta grające
7. 4 do 48 sztuk pomiędzy innemi przepy­
szne dzieła z grą dz*wonków, z niebiań- 
skiemi tonami, z mandolinami, z uczuciem, 

itd. Również:
Tabakierki grające

2 do 12 sztuk; pomiędzy temi i potrzebnicz- 
ki, naczynia do cygar, domki szwajcarskie, 
albumy fotograficzne,^ pudełka na pisadła, 
pudełka na rękawiczki, pularesy na cygara, 
pudełka na tytoń i zapałki, lalki, stoliczki 
do roboty, wszystko z muzyką; dalej stołki 
które grają gdy się na nich siada. Zawsze 
najnowsze zaleca

^  H elle r  u Hermie.
Na podarunki na gwiazdkę nie ma nic 

odpowiedniejszego. W żadnym salonie, przy 
żadnym łóżku chorego nie powinno brako­
wać tych instrumentów. Cenniki przesyłam 
opłatnie; również naprawiam zepsute. Mam 
gapa^gotowych instrumentów. (2018-1-3)

1 P T I1 M mogą być wyleczone prze 
użycie bandaża elek 
tr«-mcdycznea°t wj

nalazku Dra Marie, mieszki 
jącego w Paryżu przy ulicy de L’arbre-sec. 44, z 
który otrzymał brewet wynalazku.— Dostać mc 
zna w Krakowie jedynie w aptece p. Brunon 
Miczyóskiego przy ul. Floryańskiej — w Pradz 
w składzie materyałów aptecznych p. Ysetecky. 

(1844-6-)



CZAS z Czwartku 12 Listopada 1868.

N 4£1 R A D A  O G Ó L N A
T O W A R Z Y S T W A  D O B R O C Z Y N N O Ś C I

w  H  H A H O W 1 E .

Stósownie do artykułu 16 Statutu u 
rządzającego Towarzystwo Dobroczynno­
ści w Krakowie — przez Rząd pod dniem 
31 Grudnia 1838 r. do Nru 7.507 D. G.S. 
zatwierdzonego i dotychczas obowiązują­
cego — obiór Urzędników Rady Ogólnej 
Towarzystwa Dobroczynności, tak hono­
rowych jak i płatnych, na następujące 
trzechlecie, z powodu kończącego się u- 
rzędowania dotychczasowych, nastąpić ma 
w dniu 9 Grudnia r. b. Gdy zaś w myśl 
artykułów 5. 15 i 34 namienionego Sta­
tutu, Ci tylko Członkowie czynni prawa 
obierania i obieralności używać mogą, 
którzy składkę zalegającą i za r. b. na­
przód do kasy Towarzystwa Dobroczyn­
ności w gmachu Arcybractwa Miłosierdzia 
przy ulicy Siennej, pomieszczonej, wnie­
śli ; przeto Rada Ogólna zawiadamiając 
Szanownych Członków o zbliżających się 
wyborach, w terminie wyżej wymienio­
nym, wzywa ich zarazem uprzejmie, aże­
by się z uiszczeniem corocznej składki 
tak zaległej jako i bieżącej,| dobrowolnie 
przez siebie przy wpisywaniu się zadekla 
rowanej, przed dniem elekcyi, to jest po 
dzień ostatni Listopada r. b, pospieszyć 
raczyli, nie chcąc się pozbawiać atrybu- 
cyj z Statutu obowiązującego wypływa­
jących.

Zarazem Rada Ogólna nadmienia dla 
wiadomości stron interesowanych, że nie- 
tylko składki w mowie będące, lecz wszel­
kiego rodzaju wpływy grosza ubogich, 
jedynie kasa Towarzystwa przyjmować 
jest obowiązaną.

Kraków dnia 28 Października 1868.
Prezes: K . M M oszoutki 

(2003-2 3/T  Sekretarz: J .  G łę b o c k i .

Emanuelgfriiu (pod Monachium).
§ t y r y j § k i  s o k  z i o ł o w y  p a n a  J .  P n r g l e i t n e r a  
w  ł ^ r a c n  z  n a j w i ę k s z e m  p o w o d z e n i e m  u ż y ­

t y  p r z e c i w  s ł a b o ś c i  p ł u c  h r .  W a l d b e r g a .

Szanowny Panie kolego Dr. Raudnitz w W iedniu!

Czyniąc zadość Pańskiemu zaleceniu styryjskiego soku ziołowego, osiągną 
łem szczęśliwy skutek w niebezpiecznem i zastarzałem cierpieniu płuc hrabiego 
Waldberga, który, mieszkając w swem majątku ziemskim Emanuelgriin, w ięcej 
niż od 2 lat cierpiał na uparty kaszel a  przytem  coraz więcej na siłach upa­
dał. Radziłem mu, aby przez 6 miesięcy używał soku stryryjskiego na przemian 
z wodą Salcerską; i udało mi się hrabiego, który swem cierpieniem zupełnie był 
znękany, tak postawić na nogi, że w Czerwcu uda się w podróż do Kissingen. 
Apetyt i siły znacznie się wzmogły podczas używania Styryjskiego soku zioło­
wego, a  usposobienie jego daleko je s t weselsze. Jestem  więc teraz o doskona­
łości soku ziołowego przekonany; żałuję tylko, że używanie go u nas w Bawa- 
ryi dla wielkiej drogości (przez cło wchodowe) nie może być ogólnem.
_  (1944-3-12)T Z Wysokiem poważaniem

Br. Ooringer.
*) Do nabycia w K r a k o w i e  u J. Jahna — we L w o w i e  u C. <0chubulha.

D obra i tan ia porcelan a.
I g  Porcelanowy serwis stołowy na 6 osób 40 sztuk zwyczajnego kształtu 
2  ~*
.2 o

° 3

n iu  z łr .  8  */a , 10 , 11.
Porcelanowy serwis na 6 osób z modną wazą złr. 11, 12, 14.

„ „ na 6 osób zębiony złr. 16, 18. 20, 40.
„  Serwisy stołowe na 12 osób 8 l sztuk złr. 20, 30, 40 do 100.

Serwisy do kawy i herbaty złr. 3V2, 4, 5 , 6, 10, 30.
Ładne przedmioty na podarunki, cent. 20, 40, 80 do 10 złr.
Wyborny Kit porcelanowy, 1 daszka 25 cent. — opakowanie 10 cent. 
Wyborny Proszek do czyszczenia, 1 pakiecik 10 cent. — opakowanie 10 cent.

J. P o y
Polecenia za pobraniem należy tości.

w W iedniu, Stadt, 
Naglergasse Nr. 9

(1860-4-6)

Środek odrazu uśmierzający m igrenę, bó 
głowy gwałtowny i newralgiją, zwany

GUARANA
pp.GRIMAULTetG'.eaptekarzywPARYŻU
Jest to l e ka r s t wo  n i e wi n n e ,  a wy 

ącznie roślinne, pochodzi z Brazylii; stara­
niem pp. Orimault et Cis do Francyi spro 
wadzone Sprzedąje się w pudelkach po 12 
pakiecików wraz z przepisem zażycia onych 
że w języku polskim. (2091-1-32)

Każdy pakiecik opatrzony jest podpi 
sem: , Orimault et Cie*

Dostać można w Krakowie w aptekach 
p. Brunona Miczyńskiego i w aptece „pod 
Barankiem* p. Redyka we Lwowie w ap­
tekach pp. Zygmnnta Rukera, Berlinera i 
Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece p. 
Frantom: w Wiedniu w składach mate 
ryałów aptecznych pp. Raabe i RSder, 
w Rzeszowie w aptece pana Szaittera.; w 
P r a d z e  w s k ła d z ie  materyałów aptecz­
nych p. Fr. Vsetecky.

Uwiadom ienie.
Skład główny

Nafty i Smarowideł
do osi żelaznych i maszyn parowych oraz

Lamp wszelkiego rodzaju
otw arty przy u licy  G rodzkiej 

w dom u pod L. 06  Gm. II.
Podpisany otrzymawszy główną ajen- 

cyą Naity niezapalnej z fabryki krajowej 
w Sanokn pod firmą:

I,. A leksandrow icz 1 S p ó łk a  
ma honor niniejszem zapewnić Szanowną 
Publiczność, iż Nafta w pomienionej fa­
bryce wyrabiana, jest w zupełnie nowy i 
udoskonalony sposób oczyszczana, w pa­
leniu jest bezwonna, a płomień wydaje 
nadzwyczaj jasny i wszystkie dotąd prak­
tykowane płomienie naftowe przewyższa­
jący, oczom zaś nieszkodliwy, naden szy- 
stko, że przy warunkach wyż określonych 
ubytek jej jest bardzo powolny, a tym 
samem zapewnia kupującym wielką o- 

szczędność.
Smarowidło  b ia łe  z olejów ziemnych

wyrabiane, jest zupełnie nową kompozy- 
cyą. — Próby odbyte wykazały znakomite 
rezultaty pod względem użyteczności i 
praktyczności rzeczonego smarowidła, a 
zważywszy na niską cenę takowego, spo­
dziewać się należy, że odtąd smarowidło 
w mowie będące zastąpi, wszelkie tłuszcze 

dotąd używane.
Nafta salonowa najwyborniejsza: 

0 0 0  1 funt 19 kr.
0 0  1 funt 18 kr.

pośledniejsza 1 funt 16 kr.
Smarowidło do maszyn parowych i osi

żelaznych 4 funt 2 0  kr.
Dla kupujących hurtownie odstępuję Naftę 
i Smarowidło po cenach fabrycznych. 

(1894-3) T  J .  C i e l n i a s z e k .

D rahotuscli przy Morawskiej Granicy (W eissk irch en ) 10 Stycznia 1868
Panu J. E, E ngelhoferow i, praktycznemu lekarzowi w Gracu.

S z a n o w n y  P a n i e !
Zadziwiająca, szybka i zbawienna skuteczność pańskiej wybornej „Essencyi 

muszkułowej i nerw ow ej*)" powołuje mnie nietylko do proszenia Pana o przy­
słanie mi d w ó c h  f l a k  o n o  w tejże, ale także i do wynurzenia Panu mych 
najgorętszych dzięków Nietylko moje wieloletnie i uporczywe cierpienia zna- 
azły ulgę, ale również u mojej żony i wielu mych przyjaciół, w wielu przypad­
kach, doświadczyłem wybornej siły leczniczej tejże Essencyi.

Uważam za powinność ten niezrównany środek wszystkim znajomym i przy­
jaciołom jak najgręcej polecić.

Z  wysokieni poważaniem

Wielmożnego Pana
_________________________________  wdzięczny i uniżony sługa

Józef  Kawaler Z aw adzi.  i 

*) Do nabycia: w Krakowie u p. J. Jahna — we Lwowie u p. C. Schubutha.

•Łysym d la  nowego porostu.

9

Jedynie jeden istniejący
najpewniejszy i najlepszy środek na porost włosów.

I l e  m a nic lepszego
do utrzymania i wzbudzenia

porostu wło-
jak ta w kr ju  i za gra- 
wiona przez wydział me- 
niejszym skutkiem u wień 
Apostolską Mość Cesarza 
łącznym c. k. przywile 
austryackich prowincyj 
pada 1865 r. do Liczby

sów na głowie
nicą tak znana i wsła- 
dyczny badana najświet- 
'czona przez jego c. k. 
Franciszka Józefa I wy­
jem dla wszystkich c. k. 
patentem z d. 18 Listo- 

.  1   15812/1892 odznaczona,

Pomada rezedowa kędzierzawiąca,
która przy regularnem użyciu na­
wet na najbardziej łysych miej­
scach głowy pełny porost sprawia, 
siwym i rudym włosom nadaje 
ciemną barwę, wzmacnia posadęi 
włosów, oddala zupełnie w kilku 

kdniach tworzenie się łupieżu, za 
'pobiega w krótkim czasie wypa­
daniu włosów, nadając im natural­

ny połysk, 
kędzierzaw i 

i zachowuje od siwizny do najpóźniejszego wieku.
Cena słoika z przepisem użycia 1 z łr . 50  cen t.— z przesył- 

pocztową 1 z łr . 6 0  et.
Odsprzedający otrzymają znaczną zniżkę.

Fabryka i fgłówny Skład rozsyłkowy hurtownie i częściowo';

KAROLA POLTA, „Parfumeur und k. k. PriY.-Inhaber,“
„  Wien, Hernals, Annahasse N . 4 4 5 , im eigenen Hause," 

gdzie uprasza się wszystkie pisemne polecenia adresować, a wszyst 
kie polecenia zamiejscowe za nadesłaniem gotówki, lub pobraniem 

tejże pocztą, ja k  najszybciej się załatwiają.
G ł ó w n y  S k ł a d  dla K r a k o w a

jedynie u pana Józefa  J a h n a .— N a p r o w i n c y i :  w Tar­
nowie u pana W. T. A. Wiedogórskiego (dawniej J . Jahna) — 
w Brzeżanach u p. Józefa Zminkowkiego, aptekarza obwodowego— 
w Nowym Sączu u p. Ignacego Garana — we Lwowie u pp. Zy­
gmunta Ruckera i Adolfa Berlinera, aptekarzy — w Brodach u p. 
F. Gomolińskiego aptekarza — w Czerniowcach u pp. Engeldardta 
i Spółki i Ignacego Sćhnirćha. (1'. 70-11-12)

K ę d z i e r z a w i  w ł o s  y.
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Ekstrakt z mięsa
wyrobu

O f  O lea t C om pany L im i t e d
w Ameryce południowej, 

według przepisu prof, barona Libiga,
w słoikach ł/g - ft. 

Cena złr. 3*50,
y8-ft.

1 złr.
Dla zaręczenia prawdziwości, ka- 

żden słoik jest opatrzony marką 
fabryki i podpisem prof. Libiga, 0- 
raz dołączony jest sposób użycia.

MjT*Główny Skład w Aptece „pod 
Białym Orłem* A., Siedleckiego 
w K r a k o w i e ,  Rynek główny.

_________ (1676-4 a tT

Wyjmujemy następujący artykuł z gazety „Wiener Zeitung*:

0  dietetycznej wartości styryjs. Soku ziołowego,
wyrabianego przez J. P urgleitnera , aptekarza w Gracu, 

w  chorobach organów oddechowych.
W edług oryginalnego sprawozdania Dra H e l i b e r g e r a  w Bukareszcie.

Nie sądzę, abym nadwerężał uszanowania dla wiadomości lekarskich, gdy powiem’ 
że często tak zwane popularne środki w niektórych chorobach swemi skutkami cza­
sem samego lekarza w zadziwienie wprawiają. Jawnie przyznaję, że doświadczyłem 
tego na styryjskim Soku ziołowym przy cierpieniu płuc hrabiny Garancin. Dama ta 
ulubiona w całym Bukareszcie dla swej ludzkości, cierpiała już od dwóch lat na su­
chy kaszel połączony z pewnym ciężkim oddechem. Nietylko w tym wypadku prze­
pisane środki, ąle nawet używana woda Kissingen nie poprawiły stanu chorej. Gdy 
Hrabina dała mi do zrozumienia, że już nie chce używać więcej środków lekarskich, 
unikając sprzeciwiania się jej życzeniu, przystałem na to, jednak zaleciłem używanie 
od czasu do czasu styryjskiego Soku ziołowego z tym, dodającym odwagi dodatkiem, 
że w Bukareszcie było wiele przykładów nadzwyczajnej skuteczności tego styryj­
skiego Soku ziołowego w najrozmaitszych rozdrażnieniach organów oddechowych. 
Kazałem sprowadzić z jednej z aptek w Tryeście sześć flaszek tego styryjskiego 
Soku ziołowego (oryginalnie cynkowemi kabzlami J. Purgleitnera w Gracu opatrzone). 
Hrabinie tak smakował, że nie zapominała używać go codziennie dwa lub trzy razy 
po łyżce stołowej. Ja sam ciekawy byłem skutku. Po czternastudniowem używaniu 
powiedziała mi llrabma raz gdym ją odwiedził: „Słuchajno kochany doktorze, zdaje 
się, żeś mi tą razą trafny zalecił środek, oznajmiam Panu z przyjemnością, że mój 
kaszel i ciężki oddech widocznie rzadziej się pojawia i daleko łatwiej mija.* Aby nie 
przeciągać dłużej tej historyi, oznajmiam sumiennie, że po użyciu 5 flaszek, kaszel
1 ciężki oddech zniknął jak odczarowany. Styryjski Sok ziołowy był, jak go dowci­
pnie Hrabina Garancin nazwała, rycerzem w potrzebie; zyskał też od tego czasu moje 
zaufanie w podobnych wypadkach, i będę go wszędzie zalecał. (2005-2-6)

Wypróbowany psświadcsosa I polecona pries wiele słynnych snaksmitssei lekarskich!

7  D~ SUIN DE BOUTEMARD
| Aromatyczna Pasta

do zębów ,

NOWA 
etykieta

laJcćłc-łMńwi

W  paczkach

’reparat uznan; 
ści daleko pręi'

ay za najstósowniejszy do starannego z a c h o w a n i a  zębC 
dzćj i lepićj niż wszystkie dotąd znane i używane środki, 

śnie całej wewnętrznej czeluści ust pożądanćj świeżości.

Profesora Doktora LIND E S

ą s e i ,  czy- 
1 udziela równocze- 
i. T  (1624-2 -#)T

Roślinna
Pomada w laskach

działa bardzo dobroczynnie na porost włosów, 
utrzymując je  miękkiemi i zapobiegając ich 
w y s y c h a n i u ,  przytem udziela włosom pię­
knego połysku i powiększa ich sprężystość, 
a  nadto służy zarazem wybornie do utrzyma­

nia porządku raz ułożonych włosów.
W oryginalnych situkaoh p* SO cent.

Balsamiczne
Mydło oliwne

odpowiada wszelkim wymaganiom, jakie od 
zupełnie dobrego Mydła do zdrowia żądać 
można; może zatem być jak  najmocniej pole­
cone jako  ł a g o d n y  a  przytem s k u t e c z n y  
środek do codziennego mycia, nawet najdeli­

katniejszej skóry Dam i Dzieci.
W oryginalnych paczkach po 35 oent w. a. 

MT* Z  zaręczeniem prawdziwości znajduje się w zapasie po cenach oryginalnych: 
w KRAKOWIE u p. Józefa  Bartla i p . Józefa  Jahna,

również utrzymują artykuły te : w Bełzie p. A. IV. Grot, —Białej p L-opold Schwanzer,— 
w  Bomezowie p. Niemczewski i Spółka— w Brodach pani Ewa Kornfeld i pan Fran­
ciszek Gomoliński aptek., — w Brzeżanach p. B. Fadenhecht,— w Bnczaczu pp. Kercel 
et Popowicz —'w Bochni p. Paweł Niedzielski,|— w Czerniowcach pp. Ignacy Schnirch 
i J . Szegierski księgarz — w Drohobyczy| pan J . Rosenheim, — w Gorlicach pan 
Walery Rogawski apt.ek, — w Gródku p. Tomaszewski ap t, — w Grybowie pan Alojzy 
Muszyński, — w Jarosławiu p. Rohm apt. — Jasaach p. Michał Neumann, — w Go­
ło myl p. Joel Adlerstein, — w Urośnie p. Ant. Krzysztoforski j— we Lwowie pp. 
J .  F . Kleina wdowa, p. Zygmunt Rucker aptekarz, p. Fryd. Schubuth, p. A. Berliner apt. (przed­
tem Łaneri), i p. Piotr Mikolasch, — w lisku p. Robert Barański apt. — w Manaate- 
rzyskach p. J . Lipschfitz, — w Mikulłńcach jp . Stanisław Miedlicki apt. — w Myśle­
nicach p. F. Sendler, — w Howym-Targn p. Karol Laur, — w litowym Sączu 
p. Ign. Garan. — w Przemyślu pan Edward Machalski, — w Przeworsku pan Feliks 
Switalski apt., — w Hodowcach p. Karol Teichmsnn, — w Rawie ruskiej pan Jan 
Dietl apt. — w Rzeszowie p. Ign. Schaóter i Spółka, — w Sadogórze p. A. St. Bur­
sa, — w Sanoku p. Jan Zarewicz,— w Samborze p. Antoni Kromer, — w Sędziszo­
wie p. Jan Kownacki,— w Stryju p. J. Germanu tp t.— w Skałacie p. J . Dziembow­
ski w Sokalu p. A. W. Grot, — w Stanisławowie pan Ferd. Stecher apt. dawnićj 
Tomanek,— w Serecie p. J.Dempniak,— w Suczawie J. Szegierski księgarz— w Tar­
nowie p. W . T . A. W ielogórski i p. Henryk Koy, — w Tarnopolu p. A. Moraw, tz i p. 
Wal. Stachiewicz. — w Wadowicach p. F . Foltin, — w Zaleszczykach p. Józef Ko- 
drgbski, — w Żółkwi p. Resie Barb o g. — w Żórawnie p. Władysław Poitępski.

Sprzedaż  g g  Tryków  
w YnrUowic.

% mili od C z c z e w a  ( D i r s c h a u ) ,
v dniu 9 Grudnia 1868

o godzinie 11 przed południem,

przeszło 31 sztuk pełnej krwi
zawodu Rammbouillet.

Na żądanie przesyła wykazy Ci9 8t-2-3 ) JR. H e i n e .

Liczba odbiorców włącznie z Galicyą wynosi prawie 9 .5 0 0 ^ J |

Szanow nej P ubliczności m onarchii A u str iack iej
oznajmia n a j w i ę k s z e  przedsiębiorstwo

Fabryki płócien i b ielizny
Filia i fabryka przy Karntnerring N. 1, Skład główny: KArntnerstrasse, 27, 

„zttm  E rzherzog K a r l / '
że na W y s t a w a c h  p r z e m y s ł o w y c h  nnjwyższemi i mianowicie

s r e b r n e m i  
j e d y n i e  i wyłącznie

Wystawa przemysłowa 
1667.

m e d a l a m i
o d z n a c z o n e  było.

Załatwiając wszelkie zlecenia listowne (w  każdym języku pisane), za przesyłką go­
tówki, za pobraniem przez pocztę lub kolej, to jes t (przy odebraniu paki z towarami, 
składa Bię należytość i gotowi jesteśmy takowe wszędzie rozsyłać. — Przytaczam y niżej 
pod tupełnem zaręczeniem Cennik znacznie zniżonych cen fabrycznych.

Z lnu 
rumbur- 
skiego

If n c 7n lo  m m H o  (potrzeba objętość szyi podać), po złr. 1 to , 
HUoLUlo U lę iM U j 2, 3, 4, 5, do 6 złr. najcieńsze.

Hau de Hćlise de Cannes,

woda x rośliny zwanej ftllo- 
óow nlklem  K arm elickim , nagro­
dzona medalem na Powszechnej Wystawie 

w Londynie w r. 1862.
Środek ten powszechnie znany i uży­

wany w Paryżu przeciw cholerze, apople- 
ksyom, sparaliżowaniu, zemdleniu, migre­
nom, boleści i  rznięciu w żołądku, niestra- 
tmości i  t. p . (1781 22-24)

Skład główny w Paryżu u p. B o y  e r  
przy ulicy Taranne N. 14, — w Krakowie 
w aptece p. Brwnona Miczyńskiego i we 
Lwowie w aptece p. Piotra Mikolasza — 
w Pradze w składzie 'materyałów aptecz­
nych p. Vsetecky.

Latarnie gospodarskie,
do zupełnie bezpiecznego 
oświetlania s t a j e n ,  m a -  
| gazynów, m łynów , 
piwnic, strychów,

po cenie:
1 złr. 60 c., 2  złr. 20  c., 

2  złr. 80 cent. 
w dużych i małych ilo­

ściach, u
1J Iw /L/j w W i e d n i u ,  

mjJ ,  U  M f^ t/N e u b a u g a e s e  H r. 1.
Skład wszelkich gatunków 

Lamp olejnych (Moderateur), kam- 
finowych, jako też przedmiotów ku­
chennych i do domowego gospodar­
stwa potrzebnych. (1859-§-12)T

ruRUTius s otPUOTira

In c T ti lo  d n m c ln o  gładkie po złr. I  M), 2 ; cienkie ściągane po 
u U o /iU lo  U a iU d M C , 2-50, tudzież formy szw ajcarskiej, zupełnie 
nowego fasonu z haftami po złr. 3, 3-50, 4, 5, ja k o  też najcieńsze ko­
szule lniane i batystowe z haftem, także kołnierzyki (Fantasie parisien- 
ne) po zlr. 6 do 8.

Kosznle damskie noone, ,.p;
r* ją ł  Ir 1 m Q 7bip  P° złr- L  1 50> 2> 3,50 do złr-3’ krojem 
U U li A  1 U lę Ł M C , zdy, francuskie i węgierskie fasony.

do ja -

Majtkł damskie lniane, perkalowe lub barchan., po złr. 2, 2 &0, do 3 z haftem u spodu. 
Bainskie negliże albo gorsety nocne perkalowe lub z najlepszego barchanu, od 

złr. 2 do 2-50, lniane lub z francus. batystu haftowane, po złr. 3-50, 5 do 6. 
Pończochy lub szkarpelki, tuzin po złr. 5, 6, 8 do 10 złr. najcieńsze.
Koszule męzkie zhytkowe z artyst. przodem (podać objętość szyi)  po zł. 6, 7 do 8 
Koszule męzkie flanelowe różnobarwne, po złr- 4-50, 5 do 6, (podać objęt. szyi) 
Kołnierzyki podług najnowszych fasonów, tuzin po złr. 2, 3 do 4, (podać objęt. szyi) 
Chustki do nosa lniane, tuzin po złr. 1'50 do złr. 2 za ma e, większe i cieńsze po

złr. 2 50, 3-50, 4 , 5, C, 8 do 10._________________________________________________
Chustki do nosa batystowe damskie, tuzin po złr. 5, 6, 7, 9 do 10 najcieńsze 
Serwet lub ręczników tuzin tylko złr. 5, 6, 7 do 9 roboty adamaszkowej nicianej. 
Jeden (garnitur stołowy lniany na 6 osób (jeden obrus z 6 serwetami) po złr. 6
 6, 8 do 10 złr. najcień. roboty adamasz., na 12 osób kosztuje toż samo podwójnie
30 łokci materyi kolorowej na pościel, po złr. 8, 9, 10 do 12 za najcieńsze 
30 łokci płótna z przędzy ręcznej bielonego, podwóina nitka, niebielone po złr.

7-sO, 9-50, 11, 13, 15 do 18 złr najpiękniejsze. _____
30 łokci płótna (gospodarskiego po złr. 14, 16, 18 do 20 złr. najpiękniejsze._______
40 do 42 łokci p rzedn ie j w  eby (na cienką pościel lub na 12 koszul) po złr. 14, 15, 18

22 do 24 za najcieńsze. *  ___________________
48 łokci płótna webowego belgijskiego, sztuka po złr. 22. 25, 30 do 35 na ko­

sznle polecenia godne. (1787-18-60)T
60 do 54 łokci niezrównanej dobrej rumburskiej lub h o le n d e r s k ie j  weby (przę- 

dzy ręcznej  i s/4 szerokości, sztuka po złr. 20, 26, 30. 35, 40, 50, 60 do 60 złr. ‘

Koszule nie 
przystające 
najlspiej od­
bierają się 
napowrót.

Zamówienia z prowincyi odsyłają się najdokładniej; 
sprawunki za przesłaniem pieniędzy lub pobraniem pocztą 
pod zaręczeniem. Cisty zaś uprasza się adresować: 
an die Leinen• und l l  iische- F abrik ,
Karntnerstrasse N. 27 im EckgewOłbe der Himmelpfortgasse. 
________ „zum Erzherzog Karlu Wien.

Jest to nieoce­
niony środek 
prosty i tani,

a  n i e z a w o d n  y  
p rz e c iw  n a ju p tr-  
riyw siym  satwar- 
d ie n isn  żółci, ta - 
mulenin żołądka. 

Iiap a len ia  k is te k ; 
I boleścią*  żołądka, 

w yriutoai aaskor- 
I nym , reum atyt-

d ,  c A n r i N . d .  p a w s

ności ■ leslęc tne j w wieka krytyem ego przejścia
itp . w  o g ó le  p rz e c iw  w szelk i*  słabościom 
z nieczystości]! zepsntych humorów pochodzących.

P ra w d z iw e  P ig u łk i  C a u v in a  k o n se rw u ją  
się  b e z  u sz k o d z e n ia  c z a s  b a rd z o  d łu g i .  
W y n a la z c a  o d  n ie d a w n a ]  p rz y g o to w u je  j e  
u m y ś ln ie  z a s to so w a n e  d o  k l im a tu  P o ls k i.

Dostać możną w K r a k o w i e  w A p tekachpp . 
Brunona Miczyńskiego i „pod Barankiem11 pana 
Redyka — Mikolasza we Lwowie — i Monkie­
wicza w Poznaniu. (1778-6-))

N o w o  z n i ż o n y  
O E 33\T 3X rX B L

S k ł a d u  f a b r y c z n e g o

przedmiotów optycznych 
F . FEIGLSTÓCKA

d a w n ie j
Neuhofer et Feiglstock

W i e n ,  v e r la n g e r te  K a rn tn e r s tr a s s e  N. 51.
1 Okulary w stali lub rogu z najlep. periskopicz- 

nemi szkłami wypukłemi lub wklęsłemi złr. 1 20
1 Niewidoczne O kulary ...................................... 2 50
1 Złote o k u la r y ................................................ „ «■ —
1 Złote Okulary bez o p r a w y ...................   „ 4-50
1 Srebrne O k u la ry ......................... „ 3-50
1 Lornetka ro g o w a ........................................v 1-—
1 Lornetka szy ld k re to w a ............................ „ t - —
1 Pince-nez z kauczuku....................................„ I -—
1 dto z s z z ld k re tu ............................. „ 3 —
l  dto ze stali...............................   . .  . „ 1-50
1 dtd n iew id z ia ln y .................................  3-—
1 dto s r e b r n y .........................................„ 3 - 5 0
1 dto z ł o t y j .....................................................—
Perspektyw y teatralne achromatyczne, czarno 

lakierowane . od złr. 7 
dto dto w skórze . . od „ 9
dto dto w kości słon. od „ 12

Dalekowidze najlepszy gatunek . . od „ 6 
Dalekowidze polowe i Binokle artyler. 24 i 28 zł.

Mikroskopy, Lupy, Reiscaigi, W a£' płynne, 
Termometry* Barometry w metalu i drzewie po 

n a jta ń s z y c h  cen ach  fa b ry c z n y c h . 
Zamiejscowe zamówienia wypełniają się szyb­

ko za pobraniem ualeźytości; — nieodpowi dnie 
przedmioty zamieniają się. (1993-2 100)T

Stepie do bielizny
see kosztownego znaczenia i

uży wane w całej E u­
ropie, zastępują miej- 
hafcowania bielizny, 

przeto nader praktyczne dla panów właścicieli 
hotelów, łazienek, szpitali, zakładów wychowaw­
czych, pensyonat&w, dla rodzin i dla panów 

c. k. oficerów.
1 stępę! do bielizny z 2ma literami 30 ct.— 1 fla­
kon farby do znaczenia, nie dającej się wyprać 
3C ct. — 1 poduszka i pędzel 10 ct. — 1 cyfra 
6_ct. — K orony do każdego rodzaju 40 ct. — 1 
pieczątka z firmą, nazwiskiem i miejscem zamie­

szkania od 2 złr. 85c. do 4 złr. w. a. 
Roboty pieczętarskie i  szablonowe z wybornem 
wykonaniem pod zaręczeniem \o 40 procent w ię ­

kszej taniości jak  wszędzie.
 __ „ listowe za ICO sztuk cienkiego białego
35, 56 do 76, kolorowych 66, koperty 35, 55 i 75, 

kolorowe 65 cent.
10O sztuk monogramów, na papierze i kopertach, 
kolorowych 46 ct.— Pieczątki monogramowe, 25c. 
1.000 sztuk z całem nazwiskiem i miejscem za­
mieszkania, dowolnego koloru złr. l -80 do 2 ro. 
100 sztuk Biletów wizytowych na papierze b ri- 
stoiowym 60 ct. — na podwójnie glancowym 86c. 
Materyały piśmienne, tow ary galanteryjne, norym- 
bergskie, bronzowe, stalowe, klejnoty 1 inne w bo­
gatym wyborze, galanterye papierowe. — Zw ra­
ca Bię szczególniej uwagę handlujących bielizna 
na Stępie do bielizny, iż otrzymują znaczny rabat.

(1733-5-6) ,M  B e t te lh e im ’s
Comissionsgeschaft im Gebaude der k . k . Garten- 

bau-Gesellschaft in W ien.“
Zamówienia za zaliczką. — Cenniki bezpłatnie 
franko.

Odbiorcy lub 
kupujący za 
50 złr. otrzy­
m ują 6 ser­
wet w poda­

runku.

7 ’zywam Pana Z . B- 
AiBSt T V  W R . ,  aby najdalej do 

Igo Grudnia b. r. odesłał mi należną 
sum ę, gdyż w przeciwnym razie zmu­
szony będę, cały przebieg sprawy dzien­
nikami ogłosić. K .

(1914-2) T



6 CZAS z Czwartku 12 Listopada 1868.

Księgarnia Wydawnictwa dzieł | 
tanich i pożytecznych

W K O  W K K

p rz y  u licy  F lo r y a u s k ie j ,  

o z n a jm ia ,  że  z d n i e m  d z i s i e j s z y m
o tw o rz y ła

A b o n a m e n t
na pół roku i całj rok 

na nowe w kraju i za granicą 
wychodzące książki.

W a r u n k i  a b o n a m e n t u :
Abonator obowięzuje się wziąść] rocznie 

książek za 20 złr. w. a.
Biorący za powyższą eumę rocznie o -  

t r z y m u j e przez c a ł y  r o k  wszelkie no­
wości w kraju i za granicą wychodzące do 
przeglądu i z takowych może zaraz, mo­
że też w ciągu roku, z przysyłanych mu 
do przeglądu książek wybrać za włożoną 
sumę. (2008-2)T

Przy  wpisie składa się połowa sumy 
zaraz, druga zaś przez pół roku.

Półroczny Abonament kosztuje 12 złr. 
z temi samemi warunkami.

Młodzieniec
g a rsk illl zgłosić się mole zaraz do
„Księgarni Wydawnictwa dzieł tanich
pożytecznych," przy ulicy Florysńskiej. 

(2o09~2)T

W  Tpraszamy Pana opiekuna, 
ażeby b y ł łaskaw  za­

płacić P. Stehlikowi grób dla 
naszego Ojca z funduszów, które 
tylko nam Ojciec zostawił.
(2041-2)T  C e s i a i v  i A d a m .

P r o m e sy  n a  L o sy  z r .  1 8 6 4 ,
których ciągnienie odbeedzie się

■JUT dn ia  1 G rudnia l§ 0 §  r./fBB
w ystaw ia i sprzedaje Dom bankowy

F. J . K IRCH M AYER i SY N
w KRAKOWIE* 0 0 1 4  3-

FORTEPIANA i HARMONIJKI.
Nowe fortepiana o 7iu oktaw, z potrój nem ściągnieniem żel. od 250 do 300 złr. 
Nowe koncertowe fortepiana z płytami metalowemi . . . .  od 320 do 360 „ 
Nowe damskie Pianina o 7iu oktawach najlepszy wyrób . . od 350 do 400 „ 
Ograne, dobrze utrzymywane fortepiana o 6, 6 '/a i 7iu o-

ktawach, są każdego czasu do nabycia . . . .  od 80 do 240 „ 
Harmonie o 3, 8 i 14 rejestrach nowe i ograne, są do sprze­

daży na sk ładz ie .......................................................... od 120 do 540 „
Podpisana firma zaręcza pisemnie za każdy kupiony instrument i przyj­

muje także używane fortepiana w zamianę lub kupuje takowe za gotówkę.

J. Ctugla
pierwszy austr. Zakład sprzedaży i zamiany fortepianów,

W Wictlnill, Stadt, Bauernmarkt 4 , im  Durchhause, Gundelhof. 
(1991—2- 6) r — ;-------------------

MB. W niedziele i Święta od 9 e j  do 1 2 e j  otwarte.

HENRYK
M: Mi-

w Stutt-
właściciel fabiy- 
rokolnych i dwu-

tanowany przez Wysokie c. k 
[nisterstwo Sprawiedliwości

A d w o k a tem  krajow ym ,
z siedzibą w  B o ch n i, mam zaszczyt I c o - t ło c z ą c y c h  j a -

nakoniec 
tudzież właściciel 

obdarzony pierwszą

donieść, iż z dllicill 3 1>. III.

Kancelaryę adwokacką
tamże otworzyłem. (*072-i-3)T

Kraków 40 Listopada 4 8 6 8  r.
M l e r k u l a n  K o m a r .

S ła b o śc i p iersio w e.

K i m  z
gardzie,
ki Sikawek czte- 
kolnych, tak ssą- 
ko i tłoczących, 
r ę c z n y c h ,
lu d w isa rn i,
n a g ro d ą  w  P a r y ż u

! \m l U l
W A P N A

! PP.GRIMAULT etG* aptekarzy w PARYŻU

Postrzeżenia najznakomitszych lekarzy 
pozwalają uważać ten środek specyficzny 
jako najskuteczniejszy na suchoty, słabo­
ści płuc i naczyń oddechowych. Jest  to 
wyborny środek na uporczywy kaszel, 
grypę, astmę i na słabości naczyń po­
wietrznych płuc (bronchites). Uspakaja 
kaszel; pod jego wpływem potnienie ustaje 
i chorzy szybko powracają do pożądane­
go zdrowia. — Każdy flakonik opatrzony 
est podpisem: „ G rimault et Cie.u

D ostać można w Krakowie w aptece p. Brunona 
Miczyńskiego i w aptece p. Redyka; we Lwo 
wie w aptekach pp. Zygmunta Rukera, Berline 
ra i  Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece 
p. PYanrosa; w W iedniu w Składzie materyałów 
aptecznych pp. Raabe i Roder, i w apt. p. Szai- 
tera w Rzeszowie; w Pradze w składzie mate 
ryałów  aptecznych p. Fr.Vsetecky. (2081-1-32)

N a porę je s ieP -f l f E ą  uą  i zim ow ą,
poleca, znana w Ca-w®$włym kroju i zagra­
nicą dla swej do- bładnoaci wyrobu 

c. b . wyłącznie Uprzyw.

Fabryka nieprzemakalnego, sukiennego, 
pilśniowego i skórzanego obówia.

A. ROTHSTERNA
w W iedniu.

S ta d t ,  H a b s b u rg e r -  
g a ss e  N . 1, 

alt obere Braunerstras- 
se, n a ;h s t am Graben 

swój bogato zaopatrzony skład według naj­
nowszego i najodpowiedniejszego kształtu 
wyrabianego obuwia dła mężczyzn dam i 
dzieci dla użytku domowego, podróży, p o ­
lowania, szczególniej do zalecenia c ierpią­
cym na odmrożenia, odciski, gościec i dnę. 

(matyzm).
Ula dam.

Trzewiczki domowe filcowe lub sukienne 
od kr. 70 do złr. 2-60.

Kamaszki sukienne z podeszwami sukienne- 
mi łub patentowanemi od złr. 1.60 do 2.S0 

Trzew iczki filcowe z nieprzemakalna po­
deszwą od złr. 2 ‘SO do 3-20.

Trzewiczki filcowe z gumami zupełnie nie- 
przemakalnemi od złr. 3'40 do 6‘50. 

Buty skórzane ze skórzanem i lub gumo- 
wemi podeszwami od złr. 3.40 ąo 8.50. 

Kamaszki aksam itne ze skórzanemi pode­
szwami od złr. 3 do 7.

Kamaszki aksamitne z gmnowemi od złr. 
4 do 8.

Kamaszki dziecinne ze sukna filcem pod­
szywane od kr. 80 do złr. 350.

Buty podróżne od kr. 60 do złr. 5 50.
Ula mężczyzn.

Kamaszki sukienne z sukienną podeszwą 
złr. 2 20.

Kamaszki sukienne z nieprzemakalną po­
deszwą złr. 3-80.

Kamaszki sukienne z nieprzemakalnemi ob­
kładami złr. 5, C do 8.

Kamaszki filcowe obkładane rosyi. lakie­
rem z gumowemi podeszwami, filcowemi 
podkładami bardzo cieple złr. G-50, 7, 8, 9. 

Kamaszki filcowe z obkładami kozłowemi 
z podeszwami gumowemi po złr. 7, 8-50,

Buty wysokie od złr. 8 do 12.
B uty do P®l°wania zupełnie nieprzem akal­

ne od złr. 8 50 do 16.
Szczegółowe cenniki rozsyłają się bez­

płatnie. Zamiejscowe zamówienia wypeł­
niają się jaknajszybciej a obstalunki za 
pobraniem naleźytości wysyłam. Przyjm u­
je się do naprawy. (1930-6-80)

na wystawie światowej roku 4867, za

n a j l e p s z e  S i k a w k i ,
[zaszczycony dalej medalami na innych wystawach i uznaniem chlubnem świeżo 
na wystawie rekwizytów ogniowych w roku bieżącym w Brunszwiku — poleoa

(w szystk im  m T E R E S O W A H Y M  S ik a w k i sw e g o  
w yrob u , zb u d o w a n e  w e d łu g  n a jn ow szej fcoii- 

[strukcyi z za sto so w a n iem  n o w e g o  w ła s n e g o  po­
m ysłu , już dzisiaj skwapliwie przez inne fabryki przyswajanego.

Zwraca się uwagę inte­
resowanych, że jako wła­
ściciel lu d w isa rn i,
nabywa z pierwszej ręki ma- 
teryafy surowe, z których 
wyrabia u siebie części m o­
siężne i miedziane potrze­
bne do sikawek, które, jak 
wiadomo, stanowią najwa­
żniejszy mechanizm sikaw­
ki; jest przeto tylko z tego
powodu w możności po 
najniższych cenach dostar­

czać swoich wyrobów.
Nabywcom zaręcza się przez dwa lata zi dobroć i trwałość Sikawek, z go­

towością uskutecznienia bezpłatnie w tym przeciągu czasu wszelkich uszkodzeń, 
jeżeliby te z niedokładności wyrobu pochodziły.

W e wszystkich głównych miastach E u ro p y  założył podpisany
S k ł a d ,  y ,

gdzie znajdują się na okaz S,kawki różnej budowy.
Dla Galicyi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, Bukowiną i dla Szląska, tudzież

Królestwa Polskiego taki
Skład g łówny

jest w Krakowie powierzony S t i ' a i y  o g n i o w e j  o c h o t n i c z e j
t e g o ż  m i a s t a ,

w którym nabyć można (Loco Kraków) Sikawki po cenach fabrycznych za fa ­
kturą podpisanego.

Naczelnik Straży ochotniczej Krakowskiej, przyjmuje wszelkie obstalunki 
i upoważniony jest według uznania swego czynić wszelkie możliwe ułatwienia 
nabywcom moich wyrobów, a mianowicie mocen jest wypłatę naleźytości po­
dzielić w razie żądania na raty, z doliczeniem naówczas, według zawrzeć się 
mającej umowy, procentu 6 cd sta.

Stuttgard dnia 2 0  Października 4 8 6 8  r. H e n r y k  H u r t s .

M m ,
Skład fabryczny 

towarów piankowych i bursztynowych
K a r o l a  K o b e r a  w W ieduiu,

S t a d ,  K a r n t n e r s t r a s s e  Nr. 34,
utrzymuje wielki zapas wszelkich gatunków F a je k  p ianko­
w ych z okuciami pakfonowemi od 1 do 8 złr., a z okuciami 
srebrnemi od 5 do 20 złr. — prawdziwe piankowe Cygarniczki 
od cnt. 20 do złr. 150, takież z rzeźbami i futerałem, z kością 
słoniową i bursztynem od 2 do 15 złr. -  patentowane Fajki 
do nakładania z tyłu po 4 złr. wal. aust.— prawdziwe tureckie 

Cybuchy wiśniowe’ od 1 do 25 złr. — również wielki wybór wszelkich przyborów fajczar- 
skich. — B V *  Polecenia zamiejscowe uskuteczniają się szybko za pobraniem naleźytości 
pocztą. — Rysunki i Cenniki rozsyłają się bezpłatnie. * (1773 9 15jT

 Stosownie do powyższego ogłoszenia, polecam rzeczony S f e l f t d
S ik a w e k  Szanownym Gminom miejskim i wiejskim, pp. Właścicielom fa­
bryk, domów i dóbr ziemskich, oznajmiam oraz, że Skład ten znajduje się w do­
mu pod L. 3 7 8  przy ulicy Szpitalnej, obok małego Rynku. (1968-2 6)

jjpd? Cenniki przesyłam na żądani 
Kraków dnia 27 Października 1868. W .  K m i n o w i c z .

Najwyższym patentem z 20  Kwiet. ffj&9 1868  roku do L. 7 3 0 3 /1 3 9 2 .  
cesarsk. królew. wyłącz, uprzyw.

L A M P Y  A S T R A L
B ra c i B r iin iicr

(Gebriider Brunner)
S z c z e g ó l n e  k o r z y ś c i :

Zaćmiewająca biały spokojny płomień, — wysokość płomienia najmniej 4  cale, 
zupełne spalenie bez kopciu i woni,— zdumieuająca przez żadną jeszcze Jam pę

nieosiągnięta jasność światła.
0 J J F *  Zaręczenie jako najbezpiecznejsze 

o czem każdy, obejrzawszy nader staranną konstrukcyą tychże, może nabrać 
najpewniejszego przekonania, gdyż naczynie olejne tej lampy n a j z u p e ł n i e j  
jest od oguia zamknięte, tak że można palącą się lampę na dłuższy 

czas położyć, przewrócić, bez spro wadzenia niebezpieczeństwa.
Lampa Astral jest do użycia do każdego oświetlenia.

Olej Astralowy za 1 funt wiedeński 24 cent.
Fabryka; Skład:

\t ieu, Jiariałiilf, M agdalencnstrasse 10. Wlen, Stailt, K arntnerstrasse, Hcinrichshof 46.
Zamówienia wypełniają się szybko za nadesłaniem gotówki lub pobraniem tejże. Ry-

C. k. uprzywilejowany 
« A Ł MIC ¥  J § M1  A K C f  J I I

BANK HIPOTECZNA
wydaje od dnia 1 Listopada r. In

ASYGNACYF KASOWE
4°|o za 8-dniowem wypowiedzeniem  
4y|o „ 14 dto dto
5°|0 „ 30 dto dto

(1160 3)

Z dniem powyższym opłacany będzie od Asygnacyj kaso-
od 31 
od 4°

wych w obiegu będących:
3° |o  procent po 4  od sta, 

dto „ 41T) |3 »  r>
.wów dnia 23 Października 1867. I l y r e l i c y a

Wiadomość dia Lekarzy.
Syrop Dra Forget.

iużywa się z najpomyślniej 
izym skutkiem  przeciw ka 
łom uporczywym, kata- 
wn, kokluszowi, nerwo­

wej irytacyi naczyń płucowych i wszelkim 
cierpieniom piersiowym. Lekarze paryzcy za 
wsze z pomyślnym skutkiem  go przepisują. Ły 
żaczka od kawy je s t dostateczną. Dostać można 
w Paryżu u Dra. C hable, ulica Vivienne, 36 
w K rak ow ie  u pana Brunona Miczyńskiegc 
i w aptece „pod Barankiem" p. Redyka (dawniej 
Molędzióskiego); w Warszawie w składz. materya­
łów aptecznych p. G a lie ; we Lwowie u p 
Piotra Mikolasza — w Poznaniu u p. Mankie 
wicza — w Pradze w składzie materyałów apt 
p. F. Vsetecky, (1776-0)

Ł atw iej mówić 
o bócie aniżeii go 

zrobić.
P ie r w s z y  i n a jw ię k s z y

Skład fabryczny 
O B U W I A

w ł a s n e g o  w y r o b u

EMANUELA STERNA
W W I E D N I U ,

Stadt, Mariengasse Nro 2,
zalecao gromny wybór najgustowniej szych 
wytwornie a szczególnie trwale wykona­
nych towarów, z najrozmaitszego materyału 
i gatunków skór po następujących zadzi­

wiająco niskich cenach, 
kmnsiszhi jmęzkie 

kozłowe i cielęce złr. 4.50, 5, 5.50, 0. złr. 
dtto. obsadzane skórką rekawiczniczą 

złr. 5. 5.50, 6. 
dtto . kołkami śrubami, kapami z po­

czwórną podesz. złr. 6 50, 7 ‘50 8. 
z rosyjskiego lakieru, gładkie obsadzane, 

złr. 5, 5;50, 6, 7, 7‘50. 
z salonowego lakieru złr. 5, 5 30, 6, 6-50.

dto obs. kol. skórą, złr. 6,6.50, 7, 7.50. 
Kamaszki sukienne i pilśniowe dla cierpią­
cych na nogi złr. 4-50, 5 50, 6, 6-50, 7. 
Cielęce z podw. podeszwą, nieprzem akal­

ne złr. 6, 6-50, 7.
Buty wysokie jucht, i ciel. z łr.8 ‘50. 9,10,12.

Kamaszki dla clilopcńwi 
matowe, cielęce, złr. 2-20. 2 -60, 3 , 3'50.

Kamaszki damskie i 
prunellowe, aksamitne z obcasikami, złr. 

1.80, 3 10, 2-50, 2-80, 3, 330, 3-50, 4.
dto now. kształ. złr. 3-50, 4, 4 50, 5, 6.
dto z gumami, złr. 2-50, 3-80, 3, 3 30,

3 80, 4-50
ze skóry matowej, kozłowej, g lanc, ciel.

z pół-podesz. złr. 3,3-50, 3-80, 4.
dto z najlep. gat. zł. 4-50, 5, 5-50, 6.

nieprzemakalne skórzane, sukienne, pilśnio­
we, z podw. przyśrub. lipskiemi podeszw. 

złr. i ,  4-50, 6, 5-50, 6, 6 50, 7 50, 8. 
Kamaszki dla dzieci: 

aksam., prunell., skórkowe, 90 ct. do 2-50.
Kamaszki dla dziewcząt! 

aksam itne, skórkowe i prunelowe złr. 2, 
2-50, 2 80, 3, 3-50, 3-80, 4. 

W ielki skład kamuszkńw dam­
skich z obcasikami korkowe mi, od 
złr. 5 do 6.50 — obok wielu ta  niewy- 
mienionych gatunków ze sukna, futra, 
jedwabiu, atłasu, itp..'zawsze w zapasie, 

gagr-Zamówienia według miary ł napra­
wy będą najszybciej wykonywane. Pole­
cenia zamiejscowe wypełniają się za pobra­
niem pocztą.— K upujący hurtownie otrzy- 
mują z n i ż k ę . _______ (1992-2-20)

Ostrzeżenie!
Gdy wielokrotnie najordynarniejsze Ze 

garki szwajcarskie, opatrzone angielskiem 
nazwiskiem, sprzedawane bywają za angiel 
skie Zegarki, ostrzegamy Szanowną Publi­
czność przed takiemi podobiznami, a za­
razem oćwiadczamy, że naszych wyrobów 
w' Austryackiem Państwie można praw  
dziwych nabyć jedynie tylko

u pana F ilip a  From m a
w Wiedniu, hoher Markt N. 11, 2  piętro 

Za nasze Zegarki dajemy 5-letnie za 
ręczenia, a p, Filip Fromm utrzymuje w 
zapasie wszelkie gatunki tychże.

E. et E, Emanuel,
fabrykant Chronometrów, 1 Burlington 

(1852-5-12) Gard. ns, London.

PASTYLKI PIERSIOWE
ze soku głowiastej sałaty i laurowych liści,

PP. Grimault et Cie w Paryżu.

Są to wyborne cukierki złożone z dwócł. 
substancyj znanych w medycynie ze swych 
własności łagodzących i uśmierzających sku­
tecznie kaszle, rozjątrzenie w piersiach, katary 
uporczywe.— Cukierki te łącznie z Syropem 
nadfosforanu wapna używają się dla uśmie­
rzenia mocnego kaszlu (połączonego z ndplu 
waniem i kokluszem). ((2032-1-32)1

Dostać można w aptekach: PP. Brunona 
Miczyńskiego i „pod Barankiem" p .  Bedy 
kaw Krakowie; p. Rukera, Berlinera i Rio 
tra Mikolascha we Lwowie; p. Szaittera 
ap. w Rzeszowie; w Wiedniu w składzie 
materyałów aptecznych pp. Raabe i Roder

a opłaconem nadesłaniem 
2 złr. (w rekomendowa­

nym liście) przesyłam instrukeye, aby kwo­
tą 45 złr. w rzetelny sposób przyjść do 
dochodu 1.000 złr. Również odpowiednie 
dlajdam. F. A dolf Richter w D u i s b u r g u  
nad R e n e m .  Że tej instrukeyi nie
trzeba uważać za bezwartościową ofertę, 
dowodzi następujący list: D . . . .  w Cze­
chach z 24 Lipca 1868. Odnośnie do na­
desłanej mi w dniu 23 b. m. instrukeyi, 
dziękuję Panu niniejszem najuprzejmiej, 
i z mojem największem zadowoleniem wi­
dzę, że mam z uczciwym człowiekiem do 
czynienia.... itd. Oczekując pańskiej od­
wrotnej odpowiedzi, wdzięczny jestem, że 
nie zawiodły mnie nadzieje.
(1995—3)T J- Franciszek Janecek.

Eau d t , cc C O R D IL IfiR E S
leczy szybko i radykalnie najgwałtowniejszy ból 
zębów i wszelkie cierpienia od zębów pochodzą­
ce. — Użycie codzienne tej Wody, jak również 
proszku kordylierskieg-o, zabezpiecza na 

zawsze zęby od próchnienia.
Dostać można w K r a k o w i e  w aptece Wgo 

Brunona Miczyńskiego a we L w o w i e  w ap­
tece W. Piotra Mikolasza — w Pradze w Skła­
dzie materyałów aptecznyeh p. F. Vsetecky. 

(1847-7 .20 ,1

Skład nafty i lamp,
przy ulicy Szewskiej L . 2 1 0 .

zaopatrzony 
w najpiękniejszą naftę salono­
wą, n i e z a p a l n ą ,  w butelkach 
pieczętowanych, tudzież w lam­
py w yłącznie berlińskie z fa­
bryki S t o b w a s s e r a  a to:  salono­
we, stołow e i wiszące — niemniej 
kuchenne z cylindrami i bez tychże, a te 
ostatnie praktyczne na schody, do sieni 
lub miejsc ciemnych, szczególnie piwnic, 
składów, przyjmując tóż wszelkiego rodzaju 
lampy do przerobienia, poleca się Szano­
wnej publiczności. Ci920-l-3)T

Podpisany trudni się zakupywa­
niem

austryackicli, niemieckich  
jakoteż francuskich i an­

gielskich wyrobów
po oryginalnych cenach ; dla zgła­

szających się
J .  Ei. Ń a g g  e t  C o m o .  

(1897-3) T »v WWiednin.

'W y b o rn e  dob rze  w atow ane

Paltoty zimowe
najlepszy, towar, doskonale szyte

i s r l 4 z łr .'
Futra do podróży

p o d s z y t e  b a r a n a m i  a  s z o p a m i  

l a m o w a n e

ró w n ież  po n a jta ń s z y c h  c e n a c h : 
Paltoty krótkie zimowe od . 6 do 14 złr.
Paltoty wyborow dto .o d  14 do 50 „
Suknie wierzchnie. . . .  od 8 do 28 „ 
Surduty myśliwskie . . .  od 6 do 22 „ 
Surduty jesienne . . . .  od 6 do 26 „ 
Ranne suknie (szlafroki) . o d  8 do 28 „ 
Podróżne Gunie z kaptur, od 8 do 30 „ 
Futra do podróży . . . .  od 30 „ 120 „ i  
Futra do miasta . . - . . . od 40 „ 200 „
Spodnie zimowe....................od 4 „ 14 „
Różne Kamizelki . . . . rd 2J„ 10 „

zaleca do kupna

SkJad  Ub i o r ó w
Hellera iAIta

w  W ie d n iu , G raben  N. 3 , I. p ię tro  
„zum  Stock am  E ise n ,

E ek e  der K a rn tn e rs tra s se -
Z am ów ienia z oznaczeniem  obwodu 
piersi (około p ie rs i i pleców ) obwodu 
brzucha, długości kroku (od k ro k u  do 
ziem i) w y p e łn ia ją  się sum iennie; a 
do k ażd eg o  zam ów ienia do łącza  się 
kartkę zaręczenia, w której ośw iad­
czam y, że w razie , g d y b y  d o s ta rc z o ­
ne u b io ry  n ie od p o w iad a ły  ży cze­
niom , bez pretensyi odbieramy napo- 
w r ° ł ' ' (1551-147-20C)

& K  Trochę noszone Suknie, to jest 200 
Paltotów zimowych, sprzedają się tanio 
mniej zamożnym. Zasadzając się na tern, że 
wszystkie nasze towary gotówką płacimy, 
że ze wszystkiemi fabrykami krajowemi i 
zagranicznemi stoimy w bezpośrednim sto­
sunku, nareszcie opierając się nanaszem za­
wsze rzetelnem postępowaniu, niczego nie 
pominiemy, aby wszelkim wymaganiom w 
jak najlepszy sposób odpowiedzieć.

K eller e t Alt.
w  W ied n iu  G rab en  N. 3 , 1. p ię tro , 

„zum  S tock  am  Eisen."

l i l i ic  przez c. U, urząd probierczy w W iedniu badane i ostęplowane

Wagi dziesiętne
W a g u  i l a i e s i ę t n a ^ U u ł o .  4 - l i ą t n a . W agijlm itnjące.

.'itim r 'Tr.,.ir:

(1792-6-50)

Czworokątnego kształtu z S-lc4niem zaręczeniem
są  po n astępu jących  cenach do nabycia : 

W y trzy m a ło ść : 1 2  3 & 1° R  20  25  30  40  50  cen tr
Cena - . . -  18 21 25 35 45 55 7o ~8Ó ~,9Ó 100 110  zfr.
Po trzebne  do tych W ag funty, dostarczam  po najtaósz. cenach 

Rów nież w ykonyw am  im a m  zaw sze w zapasie W a g i  li w- 
ć t a j a c e  (Balance), k tó re  s$ bardzo trw ałe i p rak tyczne, na któ- 
rych  gdziekolw iek  są  postaw ione, w ażyć m ożna:

W ytrzy m ało ść : 2 ____ 4_10  2o  30 40 60 80 f u n t
C e n a . . . . . 9 12 16 33  26 30 35  40 złr.

- w ,  T ak że  w ykonyw am  1 mam na sk ładzie  W a Ki  d l a  b y d - f a
z poręczam i, aby  na nich ważyć woły, krowy, św inie, cieleta, 
owce, z ku tego  żelaza, badane i stęplow ane przez c. k. urząd 
p róbierczy  w Wiedniu, z 10-letniem  zaręczen iem :

W ytrzym ałość  l5  j o _ 2 5 c e t n .

vt ‘ ' V .* 00 120 150 złr- w raz z funtam i,
i  j  j  wyrabiam  s i l n e  l V a g l  m o s t o w e ,  aby na ni ch 

w ażyć obiad, wozy ciężar, z ku tego  żelaza, z 10-letn. zaręczeniem : 
W ytrym ałość 50 60  70 80  100  150 200 cetn.
Cena 350 400 450 500 550 600 750 złr.

Czcionkami Drukarni 1CZASU* W. Kirehmayera.

&KT Zamówienia zamiejscowe wykonywują się natychmiast, albo za nadesłaniem gotówki lub pobraniem naleźytości koleją.

I i .  B u s a n y i s  Fabrykant wag 1 ciężarów waflowych. SS.
Rządzca Drukarni, Seweryn Dobrzański,

Ru r k i  p r z e c i w  as t mi e ,
aptekarza L e v a s s e u r .

Leczą ry chło i niezawodnie najuporczywsze astmy 
Dostać można w Paryżu na ulicy de la Mon- 

naie 19, w Krakowie u Wgo Miczyóskiego. we 
Lwowie u Piotra Mikolasza— w Pradze w Skła­
dzie materyałów. aptecznych p. Vsetecki.

(1779- o )T

M E S S E N D O R F S K A  F A B R Y K A  
towarów metalowych i maszyn

poczta F re u d cn tlia l (Szlask),
przyjmuje zamówienia na wyroby żelazne, to jes t 
Kotły parowe z potrzebami, Kotły naftowe wraz 
z wężami, Rezerwoary, Filtry, R ury opalowe, 
Transmisye, W entyle żelazne, Zaśrubowania i Ś ru­
by, wszelkie gatunki towarów mosiężnych i z od­
lewów żelaznych, to je s t Kurki, W entyle, Pompy 
do piwa i zacieru, i,t. p. ciągnione rury miedzia­
ne do 12 stóp długości każdej szerokośc i;- da­
lej kompletne Aparaty gorzelniane i destylacyjne; 
całe przyrządy browarniane, cukrowarniane i ła­
zienkowe. (2C02-2)T

Ceny odpowiednio czasowi tanie. W ykonanie 
rzetelne i szybkie. Cenniki na żądanie opłatnie 
się przesyłają.

Sohen le  i  T a t z e l .


